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Meble 1 Ja. 
się pan gdzie 

m komorne. 
przechowalni. 
magisitracie. Afe 
y za składowe. 

a? 
Je na ulicy. 

n mieszkał prze$ 

eł. - Po dwócb 
:najmiła, że me-

A. Fanfani 
przybywa z wizyłQ 

do Polshi 
2S bm. mLni,ster spraw za­

granicznych Włoch Am:into­
re Fanfani przybywa do Pol­
ski z oficjaJną wizytą, Sta­
noWi ana dalszy krok w roz . 
Woju przyjaznych i ba:rdzo ty 

Cena 50 ąr Wydanie I 

wych w ostatnich latach 
kontaktów polsko-włoskich 
k tórych szczególnie wyrazi~ 
stym potwierdzeniem był 
przebieg ubiegłorocznej wi­
zyty ·w naszym kraju prezy­

denta Rept.bliki Wio.skiej 
Giuseppe Sa.ragata, ----------------------~~ 

W blisko dwa lata po zabó,istwie prezydenta · Kenne­

dy'ego dyskusja wokół okoliczności tej najba.rdziej za: 

gadkowej zbrooni okresu powojennego rozgorzała ~ nową, 

silą. Sprawiła to praca doktorska absolwenta uniwersy­

tetu Harvard Edwarda J. Epsteina pt.: „Sledztwo. Ko­

misja Warr~a i ustalenie prawdy", w ślad za którą, 
poja.wily się liczne rewelacyjne wypowiedzi na. lamach 

A. Gromyko 
udał się do Tokio 

Radziecki minister spraw 
zagranicznych Andrzej Gro­

m yko odleciał z Moskwy do 
Tokio. W JaponU będzie on 
przebywał z tygodniową ofi­
cjalną wizytą na zaprosze­
nie rządu tokijskieg9. Jest to 

pierwsza wizyta Gromyki w 
Japonii. 

Skarga Izraela 

w Radzie Bezpieczeństwa 
Przedstawiciel Izraela w ONZ 

złozył w piątek wieczorem w 
Sekretariacie Rady Bezmeczeń­
stw<ł ONZ skargę przeciwko 

• Syru w związku z reii>resyjnym 
bombardowaniem w dniu 14 

bm: terytorium Syrii przez si­
ły izraelskie. w tej sprawie _ 
j~k Wrad<>mo - do Rady Bez­
p1eczenstwa wpłynęła już po­
prze?m". skarga Syrii. Oczeku­
je. sie ze Ra<ia Bezpieczeństwa 
zbierze się w poniedziałek wie 
czorem dla rozpatrzenia obu 
stanowisk. 

n 
Amerykańska ai;encia ae­

ro!J-autyki i orzest["zeni kos­
nnc~ej rozważała w sobotę 
proJekt wysłania kolejnego 
statlr.u „Gem1ni" z za­

ł~gą ludzką oo. wysokość 
niemal 1.450 km. 
Następny Gemini" jede-

nast y z kole'i' ma poleci'eć 7 

w'.ześnia. Je.go załogę stano­
wią Charles Conrad i Ri­
chard Gordon. 

„Gem.ini-10". który w<Jdo-
fał na Atlantyku ·w czwar-
ek, wzniósł się w cza>.ie 
tny~i;iowej wyprawy oa wy 
~.rnsc 763 km. a więc krą­
Zył przy 11ranic,, niebez.piecz­
n .e go p~sa radia.cji wokół 
ziemskie]. 

W sobotę okaz,alo się, że 
kosmonayci nie zdołali .s;foto­
grafowac spaceru Collinsa 

do ra k iety „Agena 8". albo 
tez ~fotografowali go, lecz 

zgub ili w kosmosie taśmę z 
negatywami. 

Zajściu rasowe 
W USA 

Biali rasiści ranili w sobotę 
Murtyna w dzielnicy slumsów 
W Cievelaru:l - m:eście, które 
<>d kilku dni Jest widownią 
gwałtownych zaJsc rasowych. 
Policje> aresztowała dwóch bia 
łych mężczyzn. 

W Nowym J0<rku nie ujęci 
sprawcy postrzelili dwóch :Po:­
torikańczyków. W in,nym miejs 
cu Nowego .Jorku ostrzelano 
samochód policyjny. 
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Problem wietnamsli.i 

• „Czarna księga" zbrodni USA 
i reżimu sajgońskiego 

li Atak partyzantów 
na lotnisko amerykańskie 
w pobliżu Da Nang 

• Fulbright krytykuje 
politykę Johnsona 

Powstańcy południowowiet­

namscy · zaatakowali w ~obo­

tq wi"eczorem lo,tnisko heli ­

kopterów ame-rykańskich w 
pobliżu w1elkiej bazv w 

Da Nane:. 
Powstańcy ostrzelali J.of.nis­

k.o z moździerzy, uszkadzając 

- według danych amerykań­

skich - 4 helikoptery i ra­
niąc 7 osób. 

Dowództwo amerykańskie 

w Sajgonie oe:łosiło, że obro­
na przeciwlotnicza DRW ze­
str-zeliła w sobotę odrzu1to­
wiec „S'.whawk". który brał 

udział w nalocie na Wiet­
nam północny. ' W o·ołu.dnio­
wym Wiet narrue USA straciły 

lekki samolot obsHwacyjny 

„L-19". Powstańcy zestrzeli­

li go 160 km na południowy 

zachód od Sajgonu. :Zginęło 

dwóch lotników. 
W Hanoi oe:łoszono · pierw­

szą część „czarne; ks1ęgi". 

przedstawiającej zbrodnie wo 

Sp~ja.lny wysłannik gen .. de 
Gaulle 'a. Jean sainteny,_ ktor;;r 
Odwiedził o,statnio Hanoi 1 zo­
stał przyięty prze-z prezyd'enta 
Ho Cłli Minha, w wyw1a<i•zie 
opublikowanym 22 Hpca przez 
dziennik ,,Fran.ce Soir" stw1er­
dza, że bombardowania a1m~ry 

kańskie nie z.łamią narodu w1et 

namskiego. 

jen.ne Stanów Zied•noczonych 
i reżimu sajgońskiego w 
Wietnamie. 

„Czarna księga" Oskarża 

USA m. in. o s!lOs·owame w 
Wietnamie południowym ga-

. zów trujących. Wbrew za­
p€wnieniom USA. 1z gazy 
stoo.owane .przez a·rmię ame­
rykańską powodniją tylko 
łzawieme ocz.u i lekkie nud­
nosci, specja.liśc i oddiziałórw 

powstańczych ustalili, że 

Amerykanie rozoylają nad 
polud,niowym Wietnamem tak 
trujące gazy jak adamsyt i 
fosgen . 

„Czarna księga" informuje, 

że w lat.ach 1954-65 interwen 

(A) Dalszy ciąg na str. 2 

Na Zatoce 

ant 
dro u o oskco 

Dziś r= selk:retarz geine­

!l."alliy ONZ U Tham opuśd 

Nowy J<:Xrk, udając się sa­

molotem do Mos.kwy. Po dro 

dze U Thant przenocuje w 

Londynie. Z Mooh.-wy ma 

"°'-:róclć w piątek 29 Mpca. 

Podczas wizyty w s·tolicy 

ZSRR U Thant, jaik się pil'ze­

widUje, omówi przede wszy­

stkim problem w.iet:namski. 

Obserwatorzy sądzą ta:kże, 

fo podróż U Thanta wplY'nie 

na jego ost.aiteczną decyzję 

co do zakończenia czy też 

konity>ThuoWania f<l!nkcji selrre 

ta!l."za getneralnego ONZ. 

le) Nowy wyrok 
ffi) Narada w Bogorze 
1§1 Wywody Suharto 

a 
W ciągu dwóch ostatnich 

dni mchodni.: agencje pra­
s;>we, reprezc.ntowane w Dja 
karde, doniosły co następu­

je: . 

Gdań.ski ej 

Specjalny wysłannik prezyden 
ta de Gaulle'a podkreslil wy­
trwałość ludności wietnamskiej, 

a zwłaszcza młodzieży, którn 
niemal od urodzenia przeżywa 

nastrói napięcia wojennego . 
Sa.inteny, który dwukrotni9 zo 
sta.t przyjęty przez prezy<ie:nta 
Ho Chi Minha podcza<S s.wego 
pobvtu w Hainoi, oswiadćzyl, 

że prezyden.t cieszy się pełnym 
zdrowiem i jest w doskonalej 

formie. 

Na Za.toee 
wując się 

będą 

Gdańskie.i pilniP. trenu,ią żeglarze, przygot<>­

do mistrz-0stw żeglarskich Polski, kti\re od­

się tu w pierwszych dniaeh sierpnia. 

Na zdjęciu: j·a.chty na Zatoce Gdańskiej. 

CAF - Ukiejewski 

prasy amerykańskiej. 

Solidnie udokumentowa:na 
pi!'aca młodego naukowca o­
piera się ' nie tylko na 26 to­
mach akt, które autor, w prze 
clwieństwie do członków Ko­
misji, przewertował strona po 
stronie, a ile także na licz.nych 
wvwiadach i rozmowach z 
ludźmi. stojącymi blisko calej 
sprawy. 

Kom;isja Warrena chciała 

przedstawić tragedię w sposób 
najbardz·iej dla obywateli a­
merykańskich uspokajający -
i to możliwie szybko. Pragnę­
ła też dowieść światu, że -
juk się wy.razi! znany _ polityk 
amerykańslci - „Stany Zje<l­
noczone to nie ;epublika ba­
na.nowa, gdzie rządy obalić 

może byle spisek". Poruiewa.z 
jednak dla osiągmęcia tych 
celów Komi&ja często w swo­
ich ustail.eniach mijaJa sie z 
prawdą, -..yydaje się, że niko­
go naprawdę uspokoić ni.e mo­

gla. 
Książka Eps-teina wyróżnia 

się w sporej już literaturze 
poświęconej tragedi.Ji w Dallas 
dziękii kńlku istotnym i udo­
kumentowanym i;twierdze­
niom. Jedno z nich - to bez­

błędnie prze\J!I"OWadzony d<>-; ~ 
"-'OO że prezydent Kennedy . 
gub~rnaror Connally, który sie 

dział na przed.nim sied-zeniu 

z 
W piątek wieczorem majOI!' 

lotnictwa Gatot Sukrisno, w 
swoim czasie dekorowany 
sześdokrotnie za dzielność, 

skazany wstał na dożywo.t­

nie więzienie p;rzez .nadzwv­

czajny trybunał wojskowy_ 7.a 
r4Jlę. którą odeg<ral w prob'e 
przewrotu pod hastam_i „ruchu 

30 września". Oskarzon.o go 
o dowodzenie w Djakarcie zbun 
towanymi od.działami wojska 
i o wydanie rozkazów w 
sprawie stracenia sześciu ge­
nerałów i jednego poruczm­

ka. 
W Bogorze pre-zydeint Su­

ka;rno i generał Suha.rto spyt 
ka.li się w sobotę z czlonka­

m.i prezydium rządu. Miala 
to być km'icowa na.radą. nad 
sprawą utworzenfa nawegc> 
gabinetu: sądZli się. że jego 

(B) Da.Jszy ciąg na str. 2 

Straik 
2 tys. 

głodowy 
osób 

2. tysiące osób, w tym wie~e 

dzieci bierze udział w trwa;ą 

cym 'od 3 dni strajku głodo ­
wym ubogiej ludności Mano­
gua w Nika.ragui na znak J>rO­
testu przedwko zarządzeniom 

miejscowych władz odmawia­
jących im zezwoleń na budo­
wę nowych -domów. 

A 
fl>CmiiJmy me tvydi(J)jq zb11ot 

1>0rhlebnego świJOdeotwa. 1'Ch 

auto,rom. PoslugUJjq się nri·mt 

przeważ. nie osobrvicy mściJu.>i., 

a tchór21Uwi,, s,poradyozm.ie 

~ lUdzii.e osaczeni pirzez spkit nri.e 
SJ>rzyjajq,oych olwMJCzmośoi. R.zadllro 

zda-rza_ się, aby amanim s~użyl dobrej 

;;ahwze, _w wi.ęk.szości źró-<:Uem jego 

oo,:„ ·którzy 11llf.eni.ą si.ę ~ć obro'itoo­

mi wW.ry. Myślę, ż.e = Chrys.tu.s 

by .s>tę rum'i;eroiJl gdyby je cziytal. Pry­

mitywizmowi treści to.wa.rzy&zy za.:;;wy 

c:zc.j w tailcWh wy,padklach umlgM'1U>Jć 

formy. Re.kord w tym względ.zi.e pv­

Ml om.on'ilm, kJtóry O<trzyma!lem 1v 

ZW<iqzku z wydlT'ui/roW<Jmd.em -0irtyloulu 

:na te m.a.t tt>Zlll<jemnej roleram.cji mię 

d!zu wierzącymi a nd.ewź,e.rzqcymi. Ar­
ty/ot.U ów wirwolal w pewnym pa:nu 

taJ/cq wściekłość, że wzif4ł i na;pi~l 
oo 7UllSlt.ę,pu:je: 

ml()(]~i eży 5 przyika.zialTl!ra ;,rnli:e .za!ji­

jlQJj" i wielu imny<:/1 rzeczy s<kŁada.jq­

cych S'ię na 00;łość etvk.i krotolwkJLej. 

Tymcz<l!Sem dopókA. Pwn ch<>d.2'1 

Z-<:k&w proszę .nie robić z k.<Ltoliików 

g/Jupców, albą i'11-aczej - n<ie udaiwać 
głupiego. KO<m4.1 pain PMOIPO/nuje 1x>­

leramcję? 

<W ZPAP); m!QJlujqcym przeW/1.\Znre wi 
tira.że w śtvlątyniach krowLiokiich, lecz 

w .s>ztuce epiis<tola,rnej ni.e wychod.Z<i 

poza krucMę. O poziorni-e jego mo: 
raln.ości i. o e.byce lepiej nie WstP0<1114 

naj,mv. 

c nienia jest SZ'OIWbn:izm, fana-
„ .Jest c.z<y<mj obu.'Tzając1/111t, że w 1:ej 

gr<?źn.ej ciszy Zi(J)bii.erajq gros pęwflci 
wsilu 14ce ITli(l•S UC;c;l/Ć", 

Myślę, że wyjqti.kd. te!}O portwrego 

Li.s'°J,t mów.iq '71(1Jm .11pa:o o llJWtO<rze. 

Skqidlim.4Jd_ wfe m,ami 11<iJc przeciwko 

5 przylooza,n<iJu i w ogóle przeciwko 

wszysHoim 10 prrzv~amrilOITTl, lol'óre 

chrys.oonizirn - o czym może pain 

samochodu, wJozącego pri:zy: 
denta, nie mogli być rarueru 
jednym i tym samym pocis­
kiem. Dowód ten ma istotr.e 

znaczenie dla usta1enia liczby 
morderców. Idzie miancw.icie 
o to, że tyllm w wypadku 
gdyby obaj mężczyźni byli is!o 
truie ranieni jedn}'m poc:i.~kiiem 

byłoby możliwe,• że strzel~ 

tylko "jeden mordeTca (gdyz 
śmiertelny strzał. który na­
stępnie ugodzi! prezydenta od­
dany został po nieco dl:uższej 
przerwie). Jak wynika ze 
zdjęć filmowych, wykonanych 
przez przypadkowego świadka 
zbrodni, odstęp czasu między 
stTZałami .oddanymi do . Ken­
nedy'ego i Con.nally'ego nie 
mógł być większy aniżeli 1.8 
sekundy, podczas gdy naj­
mniejszy odstęp między strza­
łami karabi.nu, "którym posłu­

żył się morderca wynosiić mu­
siał 2,3 sekundy. A zatem da 
Kennedy'ego i do Connally'­
ego strzelać musiało dwó;!b 
różnych ludzi! 

Klucz do rozszyfrowania tej 
zagadki leży zatem w rozpn­
znaniu, czy pocisk który rani.ł 

prezydenta wyszedł z jeg-0 cia­
ła czy też nie. I tutaj oficjal· 
ne raporty dają odpowiecl..."'i 
sprzeczne. Jeden powiada, że 

pocisk wyszedł z ciała prezy­
denta, ale że go nigdzie nie 
znaleziono. Późniejszy info."'­
muje, że pocisk, który trafi? 
P'·ezydenta w plecy, utkwił 
tylko na· głębokość palca. A 

miałby to być ten sam pocisk: 
który wędlug orzeczenfa Ko­
misji Warrena przebił szyję 

prezydetnta i pora.ndł w wielu 
miejscach gubernatora Con­

nally'ego. . ! 
Spn;eczność tych ródel na­

suwa Epstein.:>wi przypuszcze­
nie, :i;e ktoś d-Okonać musiał 

fałszerstwa. Kto? FBI której 
przedstawiciele uczeslnit,-zyli 
w aut.opsji, czy Komisja War­
rena.? Na to pytanie Epstein 
nie daje odpowiedzi. · 

Komisja św:adom1e pominę­
ła zeznania świadków orze­
mawiających przeciw okolicz­
nnści, że strzały padły tylko 
ze składnicy podTęczn.ików 

szkolnych. Rzekomo wszyscy 

mieli być zgodni co do ki~ 

runku strzałów. Tymczasem; 
jak wynika z badań Epsteina, 
wielu na-0cznycb świadków 

widziało, że strzały pochodził9' 

z przeciwnego kierunku, mia­
nowicie z porośniętego trawą 
pagórka, znajdującego si~ 

między składnicą a mostem. 
w którego stl'onę zmierzała 

.kawalkada aut. 

Tezę tę potwierdza opinia 
lekarzy z Parkland Hospital 
w Dallas, Mórzy opiekowaU 
się umierającym prezydentem. 
Ustalili oni jednogłośnie. ZP. 

Kennedy ob:zymał strzaJ w 
pTzednią część szyi, t.am itdzie 
:rnajduje sdę węzeł Maw.ata. 
Potwierdziła to zna.czna w1ęl'­
czość naocznych świadków. 
Dysponując tymi niezbitymi 

faktami, zaczerpniętymi z pr-> 
tukóJów Komisji Epstein w.v­
ciąga ostateczny wniosek, ż~ 

mus·iał istnieć drugi morderca, 
który strzelał do samochodu 

prezydenta z przodu. A z te­
go niezbicie wynika - ch·~ć 

Epstein tyl]>o napomyka o 
tym - że istniał spisek dzia­

łający pr-.i:eciw Kennedy'emu, 
że sprawcą mordu nie mógł 

być człowiek dzd.alający w po­
jedynkę. 

;iały. 
·Iiśmy zgodni, jlł 

!;'.::im, obskura711tyzm. Ma jed'naik ano­

w Peu~nq za,zetę: ujawniia prM.1;-d.2Ji-

2>i e obli.cze awto.ra, odslamrla jeY? pa­

s <>m moralny i umyslowy. Swtadom 

k U>eJ . bezkairnośoi, aul!otr atl.072Ji>mU u-

. S-:UJe nami calą przepastn.4 głębię 
u~go. ch~mkteru; swe; osol>ouwś'Ci; 
cię. <ZUJe s.ię tiaikim jak.im jesrt naipraw 

1~.z .1 
Wi.ś.ni.ew:1<ki nie WIVe - przyswoU sa­

me od Lud1l ZMni.eszJwlego na długo 

przed nairodzeniem ChryS't:usa w do­

biin'ie TygryS>U i. Ewfrartu. . Sam jestem 

Z'11'Vle11Jni•ki.em etyk.;. świeckiej, która 

sprowad..-a się oo tego, że czlowź,elł 

powilniien pos<tęipotvać i c+unić dobrze 

wle dlaJte(JQ, że boi sź,ę kaJry w nd.e­

bie liub na 21iemi, lecz dlaJtego, że ima 

czej n.iż dol>rze ozywi.ć się ni,e godZ'i.. 

Tak więc, stwierdza Epsitein, 

cała dzdalalność Komisji War­
rena niewiele .miała wspói­
nego z tym co sam~ na~wata 
]X)trzebami „bezp1eczenstwa 

państwa", skoro się nie poku­
siła o ,wyświetlenie tak wa}.­

nej dla ś.ledztwa zaga~d. 01~­
Takterystyczne przy tym. ze -
podczas gdy członkowie. ko­
misji wy)l:azywali minimaJne 
zainteresowanie dla sprawy 
a doradcy, płatni po 100 dola­
rów (plus diety) dziennie; 
przeważnie świecili na posie­
dzeniach ni€0becnością, szef 
FBI, Allan Dulles uczestni­
czył niemal we wszystkich o­
bradach czuwając, by nic n!e 
powołanego nie :znalazło s.ię 

w przygątowywanym raporcie 

i nie dotarlo do opmii pu­
bliczne.i . 

f. plandekę .•. 
t.a transpot"'ł,oWS 

dio i zapłaciłenl 

dzie J>O'Za tym. 

Mówiłem o pt"Q" 
ej. 

y ciąg nastąpi 

elnego 307-26. 
I Lnterwe.ncji 
nie zamówi<:>-

oc.ztą na bl•~­
>r. zamówienia 
te „Dzienni.ka'' 

t Osobiśoiie ze wizgleoo na cha'1"mk­

::i,r. ~";i rmzcy mfalem już ni.era.z 

ja~nosc _odc21uć ~pi.eń ni1k.czewnośd; 
. . lcrwe srię w ty.m ga;i:1.1JT1,kJu. 1 114.e 

dziwię .~1ę wcale, że lud.~e prześlaido 
~IW; aru:minnam.ti decydują ~i.ę często 

:Oe na Z'niianę miejsca PT<lJCy i za­

mieszkania, Pewna mies:zik.am.Jca Łodzii 
na . sk.ut~k anom:mów 'trzykMrtnke p-r;:e 

{0srła szę z miasta do miasta. Po­

~m S>i.ę oka.zal,o, że to nie sz-0:n1Jaiżyś­
~ and. nie ~perzy, ale je~ te'­
fa!k U>a ·w swym slepym okruci.enstwie 

8'1.ę 11Ald niq znęca-OD.. 

„ .Anon~my przychcd>zq,ce do waszej ;:;:k.cx :norma:nq rzeczy kolejq wę­
ty Jq. często do /wsza. W mojej prlllk 

Cir~e 11aj1.IJ<i.ęcej mnonilmów przymwzq 

Ykuły PQ•ru.~zajace kwes·iie świ<J;l;o 
1>0-0 1q4 . 
b . · owe. SlJ'Pi.q się wtedy na mq 

iedn.ą gl.owę obelgi i epiitet;y od lu-

L 
r,,Pamie Bmd1'ia!k - gdy pewnego u:iie 

CZO<TU oo.padną pama w wlj,cy chuli­

gamd., gdy wvb1'j4 pan-u polii.l'll). ....,­

bów, gdy ~ żebro i nogi, gdy 

pańska i!nteligen'fma 'fnlxz<Tz (d.zi.ękuję 

· za Joom.pl.ement - K . B.J S<Wni11 się 

jedmq beziksztailtn.ą Tou.pą mięsa <i w 
fu•kl~m s<tJmnie odwiozą, pam"1. do szipi.­

fu•la - może zrozumi.e Pan wtedy. że 

reli.gba nii.e jes<t wg. pańmtego .ę&Jibe­

go muzgu. (!) tylko · jednym z pogla­

d.ów. I wtedy (ch.ooilaż dla pama za 

późno), będ.Z1ie Pan za/owal, że nie 

pomógł Pan n.a1tczyć tej dZli;Tciej po 

Z<Wilerz,ęcemu ch.orwamej w tvm ktraiju 

• n _J 
U ja11m!_!i~}4 MiCIVetrz~; ~lepa, 11.te­

~~c, a pona.djto dosć k:rwarr.v.ą wy.o­
braznie. Jego 41JJl>orem okazuje się 

być Mtvm pltzlsty.k p. St{)Jl'llisl<aw /Wiś­
niewski s. Jaina mm, to Lod~ ul. Pa 

Slf:ers<ka 14. 
Nlie S<te.ty, . meryl!orrycz:nej dys<kms<# z 

mym amon11mem .p.oic;łejmoiwać ni.e mo­

gę, gd'l/Ż rom siię zdty,si/owa1l!i1fti1Jw1.val. 

S. J. Lec porwi'ad;a.l, że: „A~im jes•t 

tyDToo wtedy d-01Pu&zcz-01iny, gd,y pi!SIZ4 

cy rzeczywiście je111t ni!kiim". Zgadza 

się zupeln,;e. Wpra11.vdziie pam Wiśniew 

s<lci jes<t: ' z mwodu -0. rt!J'S'tą -p/,(]Js1:1pki!em 
(o cziym &wiiald.Czy jego ~leżno# 

Oc:zyiwi.ści.e biJSit p. Wiśrn'iJewskiego 

obUicZOr711y byl 11J/1. za.sitraszeme. Tym­

czais·em apolwlń:pt;yczna w~ja ji(J)kq 

n,annalowail jesrt po PT<>S'tu zwyk.łyrm 

loi>C.zem. 

A 111wojq drogq tio bm-dzo cie'ko.we; 

że człowiek, któr·y ze względu nia 

wykonywaną pracę przebywa przecież 

często w mfiejscaJCh Tcuitu rel'ig.ijnego; 

obcuje z osobami cLuchownymi, niiesz 

kia 1W11Wet w dom;u f)a'TafiiaJlnyrm, zdo­
byl .się - oo tu dużo wklrywać -

na 1!.alk obrzydili,wy i OOs<tręcza,jącv 

ano1ni1m; ZOJszcz,yl.>U miu ro na pewno 

nie przynQsi, a rna §.rooowb11<Too w ktcS 

rym przebywa, i lotóre go a1kcep1!U·je; 

rzuca 111iepr21JNP.mn11„ zlowies-zcz11 cimi. 

KAROL BADZIAK 

/ 

Czyżby obawial się, że ujaw.: 
n:ienie prawdy o zabójstwie 
prezydenta może op~nię tej 

'>laśnie wszechwładnej insty­
tucji narazić na szwank? 

JADWIGA ROJEK 



łłota łłRD do rządów państw 
koalicji anlyhillerowskiei 

Nota stwierd za. że rząd 
NRD zwraca się do państw 
koalicji antyhitlerowskiej, 
gdyż one ponoszą szc-zególną 
odpowiedzialność za to, by 
plany- agresji odwe-towców 
zachodi:i!io:iiemieckich nie za-1 
groziły .pokojowi euwpejskie 
mu. 

Poro ztimienie 
IRD-· Sudan 

Niemi€cka RePlllblij•ka Demo 
kr·atyczna i Suda.n zawarły 

porozumierue w sprawie 
w-spólnych prac w d ziedzinie 
badań n ad starnży•bnośclla . 

Stanowi ono da·lszy krok w 
rozwoj.u stosunków kultural­
nych i naukowych między 

obu krajami. 

Rząd Niem'iecki ej Re putbli­
ki Demok ratyczn e j wys toso­
wał jednobrzmiące noty do 
;rządów państw koalicji a:nty 
hitlerowskiej i szere gu in­
·nych państw. W nocie te j 
zwir&ca on uwagę, że „usta­
wa: o CtZarowym zwolni eniu 
spod jurysd ykcji niemieckiej 
wydana w NRF, stanowi na­
IMlsz-enie zasadniczych .porozu­
mień państw ikoalicji antyhi 
tleoowskiej, a zwłasz·cz.a Ukła 
du Poczdamskiego. 

Z UlStawy tej wynikaia Pr ob Iem coietnamski 
=czenia agresywne NRF 
wo\rec NRD, Polski i Związ,... 
k u Radzlieckiego maskowane 
f·oNllą pra1W111ą. W spomniana 
usta-wa narusza m in. rów­
nież . uS>ankcjoi:1iowane- Kartą 
NZ ogólnie uzn!awane normy 
iprawa międzynarodowego i 
ipostal!lowienia układu Jon­
dyńsk!ieg·o z 8 sie['.pnia 1945 
roku. · · 

Wstrzqsy podziemne 
w Kornwalii 

W sobotę przed godziną 4 
rano odczuto lekkie wstrzą­
sy podz!i.emne w kilku miej­
scowościach uzdrawiskowy<.:\1 
Kornwalii - na poludn.iowo­
zachodn.im krańcu Wielkie j 
Bryitainllii. Na r az.je nie sygna­
lizowan·o żadnych szkód ma­
terialnych ani wJ'padkó·N 
wśród ludzi. Niemniej wstrzą 
sy obu<lcily wiele osób i sklo I 
nily j e do telefoniczmego a­
larmowaaria policjL 

(A) Dokończenie ze str. 1 
ci amerykańscy i wojska 
sajgoński e przeprowadzih 
160.000 mniejsz ych i więk­
szych akcji, zabili 170.000 03ób, 
ranil!! 6"00.000 innych, uwi ęz i_ 
li przeszło 400.000 osób, a 
miliony innych zamk.nęli w 
t zw. „wioskach stralegicz­
nych". 

w piątek wieczorem rzeczni!< 
Białego Domu Moyers gwaltow 
nie zaatakował senatora Flll· 
brighta, zarzucając mu przeci~ 
stawianie się 'vietnantskiej p 0 
Jityce adminis tracji i falszywe 
interpretowanie niektórych wy 
powiedzi prezydenta USA, John -
sona. 

Fulbrig)1t, przewodniczący Ko 
misji Spraw zagra nicznyc h Se·· 
natu, ostro l<rytykowal polity 
k<: USA wobec Wietnamu, a o 
prezydenci e Jonhsonie powie­
dział, że chce on wcie li ć w ~h 
cie nową swoistą ciolctryn.ę azja 
tycką, ogromnie niebezpieczrtą 
dla Stanów z j ednoczonych. Ful 
Il.right s twierdził° m. in„ żP. S ta 
ny Zjednoczone l>Oclję ly się w 
Azji r ol i żandarma i dostawcy 
zaopatrującego wszystkie nie ­
komunistyczne kraje azjatyc-

, kie. 

w zakładach pracy, ~ spółdzie lni ach produkcyjnych i ,jednostkach 
wojskowych północnego Wietnamu odbywają się wiece, któ­
r ych ucze5tnicy udzielają pełnego poparcia deklaracJom par­
tii i rządu DR\V, dektaru.iąc wolę zwycięstwa i odparcia 

I
• amerykańskich agresorów. oto fragment wiecu w jednej z jed· 

nostek wojsk rakietowYch broniących Hanoi przed nalotami 
amerykańskimi. 

CAF - radiofoto 

Trąba . powielrzna 
przeszła nad CSRS 

A.gencja CTK i.niormu:je o 
skutkach wielkiej trąby p<>­
wiebrznej, h."tóra k ilka dni 
temu nawiedziła południową 
częsc kraju , w okręgu do­
mażlicknm. Ttrąba zniosła z 

Sinatra junior 
o małżeństwie ojca 

Fra111k Sina.tra jr, bawiący 
w Cocoa Beach (Floryda), 
w wywia.d"Ziie dla Associated 
Press na temat donies.ień o 
rnalżeństw.i.e S1Wego 50-letmie­
go ojca z 21-letnią Mią Far­
row oświadczy!: ,.Nie wh~­
rzę - wiem przecież . że o­
bie str.ony są Dddalone od 
s .•ebie o 3.500 mil". Gdy 
jednak report.er u trzymywal, 
że małżeństwo istotnie zo­
stalo zawarte, młody S i.nat-ra 
bez słowa odszedl, ale po­
tem cofnął się i półgębkiem 
p-OWiedmał: „Jeżeli to praw­
da - g;ratuJ.uję". 

Lwy zaatakowały 
pogromcę 

35-letni pogromca dzikich zwie 
rząt , Togni podcza~ przeósta­
wienia cyrk.u włoskiego w R0.t 
terdamie zaatalfo~any zos~l 
przez trzy lwy. Mimo odme"c 
nych ran ramion i nóg, zdó!al 
opa.nować SY'tuację i przy po­
mocy członków personelu za.pę 
dzić je z powrotem .do .klatt;k. 
4-tysięczna publicznosć sleidz1ła 
z napięciem dramatycwy prze· 
b ieg walki. 65-Jetni ojciec p o­
gromcy dostał ata·kU serca. 
Dwie kobiety zemd),ały. Po­
gromca odwieziony zo~tal cl<? 
szpita•l.a . Jego stan me budzi I 
obaw. 

powierzchni ziemi 31 domów 
mieszkalnych i dz..ies i ątki 
wiejskich budynków gospo­
darczych. W wiooce Gixszow 
hurag<l!n podniósł do gó-ry 
traktor z kierowcą i odrzu­
cił go na odległość 30 . me­
trów. Trąba PoWietrz•na roz­
blla także ciężkie maszyny 
rolnicze przygot.owalile do 
zmw. Potężna wichura oba­
rna 30 ha las u (a nie 6 jak 
p00awa1110 pierwotnie). Stra­
ty m ateria-lne przewyższają 
10 mln koron. Dla miejs01.>­
w-ej ludności organizuje stę 
pomoc tinan:sową. 

Redukcjo 
sił zbrojnych USA 

w Europie? 
Ambasa-dor · NRF w Wa-

szyngtonie Heinrich Knapp­
steio. zło·żył w piątek w1z.ytę 
sekretarzowi stanu USA Rus 
kowi przed swY'm wyjazdem 
na urlop do kraju. Usłyszał 
on podczas r ozmowy z Rus­
kiem niezbyt miłe uwa.gi na 
temat presji wywi eranej 
,przez. kongres na adm i nistra­
cję, by z.redukowała stan li­
czebny wojsk amerykań·skich 
w Europie, ponieważ „Euro­
pejczycy nie czyCJia należy­
ty~h wys'Iłków m ilitarnych". 
O tych uwagach poinformo­
wał d•ziennik-arzy sam Knapp 
stein. Wedłu1g wiadomości 
Reutera z wiarygodnych źró­
deł, departament obrony 
USA rozw.aża plany ewentu­
alnej redukcji swoich si ł 
zbro;o:1ych w Europie. która 
może się wyraz.i<: liczbą aż 
75 tysięcy ludzi . 

_:?_D_Zl_E_N_NIK_1 -.l:.Q-. -:-:J)!J}K:I-:::-::-:. :-..m---:::1:::7~:-_ffi~i;;;02:;;-)-

Amerykańsk i minister m a ­
rynarki oświadczy! w pl1ątek 
oa kon:feren : ii ora sowej , ze 
„amerykańska siódma flota 
będzie mogła zablokować 
port w Hajfong u j eś li okaże 
się to konieczn.e". 

Zambia (J)ZDU{l)fo 
transport miedzi 
przez terytorium 

Rodezji 
R zecznik rządu Zambii o­

zna :mił 22 lipca, że wzno­
wiony zo.s.tanie transport rrue 
dzi zambijskie j przez teryto­
rium Ro jezi i . gdyż d rogi za­
stępcz.e (przez t Eryto1·iu m 
T anza:ini) 11ie z-ostały jeszcze 
dostatecznie zorganizowaJ1e, 
tak, aby z·a0€wnialy opłacal­
ność e ksportu . W miarę orga­
nizowania i nnych dróg tran­
sportu Zambia ograniczy 
prz~wóz swoich ludzi koleją 
rodez yjską. 

NRF 
Wyroi< w procesie 
pol~tycznym 

Trybunal federalny w 
K arlsruhe wydal wyr-ok na 
by lego deput.owanego do 
zgromadzenia miej skiego Bre 
my Hermana Gothe. któreę:o 
oskarżono o na.ruszenie · za­
kazu · dzialal·noOOi Komuni­
st.ycz:nej . :Ę'artii Niem iec. Her­
man Got:he zostal skazany 
na 8 miesięcy w.ięz.ienia. 

ZMARŁ 
prof. T. Sinko 

w piątek, 2Z bm. zmarł w 
Krakowie najwybitniejszy uczo 
ny Polski z zakresu filologii 
kta.sycznej, wybi tny znawca n­
teratury greckiej i rzymskiej 
w naszym piśmiennictwie, 79„ 

letni emerytowany profesor 
zwyczajny Uniwersytetu Ja.gie\ 
Jońskiego · prof. Tadeusz Sinko. 
BY! on m. in. odznaczony Krzy 
żem Kom:.ndorskim Polonia f!e I 
stituta oraz Orderem Sztanda· 
ru Pracy I klasy, P<nostawił 

w swym dorobku pona d 700 
pra.c i rozpraw naukowycli, zaś 
zajmując się <>cl 1909 roku pra­
cą dydaktyczną wychowa,! wie 
le pokoleń młodzieży. 

Wilson zachęca 
do naśladowania 
beatlesów 

Premier H arold Wiłoo<n o­
świadczył w sobotę, że „duch 
beaitlesów" mógłby dopomóc 
W. Brytainrl:i w uśmierzeniu 

jej trudności gos,podairczych. 
Wilson, który przed trze­

ma dniami oglosil daleko 
idące posunięcia oszc.z.ęónoś­
c1owe, powi.edzial, że beaitle­
s: zawdzięczają swoją świa­

tową kairierę zapaJ:owi i wy­
trwaJ:ości i dodail, iż cechy 
te przydałyby się / pracowni-

kom pt'Zernystu: brytyjs~ieg>J. 

Premier przemawiał w Li­
verpoolu na Ul!"QC2ysbośoi. po-
ntJWnego 
którym 
kwa;rtet 

otwarcia lokailu, w 
przed kilim lat y 
beatlesów rozipocząl 

swoją świa<tową karierę. 

Premier oświiadczył mło-

d'lieży zebra111ej w lokalu, że 
sytuacja W. Brytanii wyma­
ga od każdego „determinacji 
i ooroa do pracy". „Musimy 
pokazać światu, re potrafi­
my zakasać rękawy i zabrać 

się oo pracy'~ dodal Wi.lron. 

• 

Z XREt.Jtr 
· ·I ZE . 

• Sekret.ara: KC PZPR, J()­
ze! Tejcbm.a spoJ<a ł. się w 'So­
botę z mł-0-dzieżą ZMW, która 
brała ud·zial w defl\adzie war­
szawskiej . Na prośbę młodzie­
ży omówił Odl ak tua lne pro.bie­
rny i perspel<tywy rozwoj u 
wsi, a szczegół.n.ie s.prawy zwią 
zane z mechanizacją i un'°"-'o­
cześnieniem gospodarki rolne j. 

• Przedstawiciele środowisk 
po.oniinych z 14 krajów Euro· 
py i Ameryki, komitetów ob­
chodów Tysiąclec.a Państwa 
Polskiego i K0<mitetów Budowy 
Szkól za.proszeru do Polski na' 
uroozysi-osci milemjne i ~\N ; ę­
to Odrodzenia złożyli w soc.~1.ę 
wizytę po,egnaLną w siedz11'.e 
Towarzystwa Lączno•ci z Polo 
nią Z<'.gran1czną „Polonia". Po·ct 
cżas spotk ania prze.dstawićie!~ 
po-szczególnyc h organ izacji po­
lonijnych składali dary rzec'o 
we i pieniężn e na cele towa­
rzystwa . ,:;;>olonia''. 

8 w sobotę, w wojskowej 
Akademii Technic,r,ej im. Ja­
rosląw.a Dąbrowskiego odbyła 
się uroczysta promocja a bsol· 
wentów tej uczeln; zasJuzone j 
w kształceniu kadr technicz. 
ny.::h dia naszego wojska. 

Na uroczyst<Jść przyoyll : ezie 
nek Biura Politycznego KC 
PZPR, m >ni ster obrony narodo 
wej marszałek Polski Marian 
SpychaJski wiceminister ON, 
szef szta·bu general·nego WP -
gen. dyw. Wojciech Jaruzelski, 
generalicja WP. 

* * * 
m Kierownictwo Włoskiej Par 

tii Komu.Eistycznej na ostatnim 
posiedzeniu uchwalilo ośw1act -l 
czenie, wzyw.tjące wszystkich· 
członków partii robotn iczych, 
demokratycznych 1 antyfaszy-

. stowskich, działających zarów ­
n'? w rządzie, jak i w o.pozy-

nym z dwóch wielkie~ : ośrod­
ków pe<lagogicznych, założo­
nych w górach Top.es de Collan 
tes, premier· Fidel Castro prze d 
stawiJ zasady nowego syste mu 
szkoleniowego, . którego- ce.Jem 
jest lcsztalcen.ie dzieci ( ·mło­
d z i eży wtc)s kiej w internatach 
utrzym y\vt.1nych przez państ\V'J. 
Wszyscy uczniowie szkół wie j­
skic11 przez 5 dn i, od ponie­
działku d o piątku, prze-bywać 
będą w <Zlrnła-ch -internatacll , a 

1 
pozostałe dwa dni spędzać bę· 
dą w domu. 

Pobity został rekord ... 
ceny zapłaconej za obra:< 
V„n Gogha podczas auk· 
cji w londynskieJ galerii 
Chdst.ies. Portret „Made· 
moiselle Revoux'', o.arna · 
lowany w !890 roku - -.a 
"astronomiczną sumę ok. 
HO tysięcy dolarów - na­
był jeden z kolekcjon<!­
rów dzieł sztuki w Sta· , 
nach Zjednoe-zonych. 

Na zdjęciu: najd roższy 

obraz Va.n Gogha na auk­
cji w Londynie. 

CAF - AP 

Czystka 
w ,dyplomacji 
argentyńskiej 

Opi:.blikowano w Buenos 
Aires 3 dekTety rządowe doty 
C?.ące zdy mis jonowania lub 
akcep towania prośby o d y­
misję 117 funkcjona!I"ius zy d y 
p1oma.tyczuych, w tym 34 
ambasadorów. 

Zmiany te związalile są z 
w o jskowym za m achem stanu, 
w wyniku ~tórego obalony 
zosta1 rz[Jd premiera Arthu­
ro Illii , a władzę objąl ge­
neral Ongam a . 

fe"-'aili.śm:jl 
mędrców 
k tór ych 
za)lęciem bi 

asy te z dawna 
· zeszłości. Pały ga 
t atni:rn: w ziemi 1 

•m - .historykie1 
datku hobby s"\l 
tdzwyczaj nowa · 
b n a u k owy. La: 
~ . b y jak najsz~ 
' ć dostawy obo-w 
1ego 4-hektarow 
trst w a. zima zaś 
ielotygodniowe v; 
•chiwach całego 
e s ie w aktach 
> nocy. N ie jadj 
ad ów. bo szkoda 
ieszka k atem u 
b kre w n..ych. 

• * H ist.oria. i;:eoi;r 
apy - pasjonov 
,ieciństwa. Bvl n 
óslym z kolei 
lopa z Gor.z:kow 

cji , o by zaistosowali wszelk1e 
dost~pne i.m środki w c!2lu 
skło~ienia Włoch do aktywnej 
a.kc)l na r zecz pokoju. Zakaz lotów · „Start ighterów" 

trkowskiej . o 
ie pozwolić t Y'l 

nie dwóch n a is 
iw Zresztą w < 
i po I wotnie s 
ko i d z.iect d a 

p rzez życie 

iych siłach. .Ja 
•by zostać ks ilęd 
dy wioc:Ua w o 
,dyna cblops.ka 
iy . Al e i na to 
ł. Zo ·tal w ilec 
iej skim w Ci~ 
dz w wieka<"h • ś 
>w<ina bvła na n 
"n ia p rzy okaz j 

• W pr-~emówieniu, wy.gło­
szonym 18 lipca do kilku ty­
sięcy przyg,złych na uczycieli 
od·bywa jący·ch s~udia w j<!"\'.-

Katastrof a eórnicza 

nud lerenomi 
Sztab główny wojskowego 

· lotnictwa N.RF ws tJ.-zymaJ z 
dniem 22 lLP<"a wszys tkie lo­
ty · szkoleniowe i 1 ćw.iczebne 
samolotów odrzutowych na 
terenach nadmorskich. Spe-
cj alna komisja - j aJ;: oświad 
czy i rzecznik bońs·kiego Mi­
nist.erstwa Obrony rozpo-

nodmorskimi 
rza w pobliżu wyspy Helgo­
land. Pil ot, porucznik Arndt 
z<lola l wyskoczyć na spado­
ch·ronie, ale nie zos ta,J odna­
lez"iony prze z okręty i sa­
moloty. Znaleziono jed)'"Tiie 
łódź pneumatyczną i podar­
tą kamizelkę ochrormą µi­
lota. 

1 

1111111111111111111111111101 7 gómików zginęło w so­
botę w kopalni węgla koło 
Mou:n-t He>pe w ~anie Wir­

gilllia zachodnia wskJUitek 
eksplozji metan'U. Ratown11cy 
znaleźli ich ciała w chodni­
ku . od·dalony.rn 3 krri od .Sil.Y-· 
bu. 

,.. e>;ąć 111 a w przyszłym ty­
g•x1niu , doc):lodz.enia w SPTa­
\..,ie r atowniczego • wyposaże­
n ia pilotów. Decyzj a ta po­
wzięta . została w związku z 
katastrofą w ostami ' ponie-· 
dZ'i-ałek 61 _kolejne g·o „Sta':"­
f1ghte:ra", który runął do mo 

„ Sytuacja 

święto narodu egipskiego 
Z okazji 14 roc:.zntlcy re­

wolucji arabskiej, w Kairze 
odbył się · w piątek masQWY 
wiec, z udzli.ałem przeszło 
100 tysięcy mieszkańców 

tycmej , organizacji młodego 
pokolenia ZRA, afi.J.iowane j 
przy Socjalis1ycznym Związ­

ku Aa:aJbsktim (SZA). 

Ka·Lru: i przedstawicield wszy- I i.i • k 
sr.kich .okr,E:gów Zj~nOCZOIIlcj I n.roni a 
Re publiki Ara.bs.k1e1. 

Po . o twarciu wiecu priez!--wypadków 
sekr-etarza generalnego Axaib-

1

; --- · · 
skJ.ego Związku Socjalis tycz- . 

1
. u . ,,.. 

· "<lenta ZRA Prey zibtegu ui ic 111tweirs, .ee 
n e%o , w1cepi:e.z, . ,_·• · kiej i Nowotki nastąpiło zd<?-

. Alt S abn, w1ellne prze m „- ! rzenie auto busu z tramwajem 
wi.enie wygloo.i! p:rezydent linii 16/5. w wyniku zderzenia 
Zjedn~onej Republiki Arab- Daniela Koitunfa1k · (zam. w Zgie 
skiej G amaJ Abdel Naser. ~zu! Nowobk_i 13) odniosła ob:a 
Omów.tł on ważne proble m y zema <; iała t. p~bywa w Sz;n 
wewnębrznej i za.graniczne j ta.tu lm. Biegansk;ego. . Trzy . 

1· t I· · !Jw taik>el io•ne osoby po udzieleniu po-po.i ) "fil pans a , a . ·. mocy lekarskie j zwoLniono do 
zwrócit uwagę na wielkie domu. 
sukcesy ocliniesione p':ZeZ na· * * * 
rć<l egbpsl<i od chwili zwy- w S·tarej w si pow. Kutno 
cięsllwa rewolucjli. spłonął budyn.ek mieszkalny * • * na.le2ący d-0 Jana Brzezińskie-

W wielkJiej auli Undwer- !l<J . Przyczyną poża.ru były wy 
kl ładowani.a atmosfexyczne. Rów-

sytetu Kaii;rskiego prG amo- nież w Kamelowie pow. sie-
w;mo w czwart-ek . powstanie ra<lz o,d wyladowań atmos!e-
Związlku Mlodzi.e!Ży Socjałiis· rycznych spJo.nęła stodoła. 

·--- ·---- * * * 

Księża przemycali 
kontrrewolucjonistów 
kubańskich 

w ostabni.ch dniach meksy.kań 
ska poi! ej a fede ralna a.res-z·to­
wała dwóch ' c ud·ze>ziemskich 
księży katoli.c·kich, którzy fa· 
brykowa.ti fałszywe paszporty i 
dokumenty w celu S\prowad7~'l­

nia do Meksy;ku emigraint6"" 
kubańskich. Pierwszym z are-;z 
towanych w czwartek ZI bm., 
jest obywatel hi.szpa·ński. E'ra.n 
cisco Ca.tderon Ruiz ; d-rugi -
bmael Lugo Villarea-1 jest Ku­
bańczyk iem i pochodzi z mda­
sta San.ta Clara. 

zachmurzenie umiarkowane. j 
Mo.żliwe pl'zeło-t.ne o.pady i bu­
rze . Temperatura maksymalna 
około 27 stopni C. Wiatry u­
mia.rkcwane pól'llocn-O-V(S>Chod­
n-ie, ('1".eig) 

W Ł<>mioiach pow. Brze.ziny 
został porażony śmierteln ie prą 
de m elektrycznym Henryk ·Naj 
der. 

W Stryh""Owie zmarł nagle 
I,gna.cy Skwa-rczyński - rolnik. 

W Włynicy (pow. Radomsko) 
utonął Wiesław Kępa. 

* * * W Strzybod-ze (pow. Skiernie-
w ice) spłonął dom mieszka.Jnv . 
Przyczyną potaru była wa.dfi­
wa bud owa przewodu komino­
wego. P.oszkodowainy - Józef 
Ka.liru:>WSki. 

* * * W Wójci-nie pow. Wieruszów 
&płonęła szopa d·rewniana na­
leżąca do Stanisława MatyjaS!­
kiewicza. Przyczy.ny pożairu n:e 
ustalono. Natomiast w Słomko­
w ie Dużym (pow. Sieradz) spło 
ną-ł stóg ze slomą. 

* * * W Puszczy Mariańskiej jadą-
cy motocyklem Cze.sław Fijał­
kowski •poW.Odował zder-zenie 
z motocyklem prowadzonym 
przez Slanisława Grzego.rka. 
Grzeg{'rek odniósł ciężkie offi-3 
żenia ciala i przebywa w szpi ­
talu. . .,, "' 

W Pa.bianicach jaditCY samo­
chodem Eugeniusz Rymer (zam. 
Pabian·i·ce ) potrącił Piotra Pa­
sle wicza , który przecho·dziił przez 
zebrę. Pa-siewicz odn ió'l ćięż· 
k·i~ obrażenia ciała. (reg) 

w Indonezji 
(B) Dokończenie ze str. 1 
lis ta może być opublikowana 
już dzisiiaj. 

General Suhairto, sp:rawu­
jacy faktycznie władzę wy­
konawczą i typowany przez 
P-iektóre orga.nizacje prawi­
cowej młodzieży na nCJ1Wego 
premiera, przemawiał w pią­
tek na „zjeździe weteranów"·, 
w Lembam.gt." (Ja.wa :zachod­
nia). Jak wynika z relacji 
UPI, dal on wyraz obawom 
przed możliwością . od.rod~ 
nja KPI i wzimoze nna s1e 
ruchu prosukamn~kiego. O­
bawy te są widocznie spawo­
dawarue donie sienri.ami o star 
ciach na Jawie środkowej 
między zwolenlllik ami prezy­
denta S>ukarno z na.cjonałi· 
stycznej Pa>rtJid. Indonez:i·i 
(PNI), a j ego ~eklymi 
prz:eciwnjkami s.posród stu­
de.nitów muzułmańskich. 

C!.iakawa! 

Przeczytaj . 
OSµtA KRYTYKA J ub 1 I 

O.Statnio oclbyla się w Pra• 
dze konferencja polwięconi< 
problemom informacji w pr'4 
sie, radiu i TV. Obecny stan 
w tej dziedzinie ucze5tnic1 
k011lerencji poddali ostrej kr_Y' 
tyce. ::;twierdzono, że „utaJ• 
nianJe" informacji przynieść 
może jedynie szkodę, a. nie 
korzyści. 

Z CHIN 

l Ja.k podaje warszawska „po 
li tyka", w dniu 13 lipca b?• 

I prasa pekińska opublikowała 
· zdjęcie Mao .Tse-tunga. kt~· 
re-mu towarzyszy książę Bt· 
hendra. 

Agencje świat-owe fakt za• 
n1;eszczenia zdjęcia lłomentU"' 
ją jako zdementowanie sze• 
rzacych się pogłosek o ztytJl 
stanie zdrowia przywóde1 
chińskiego. 

LUDNOSC HAWANY 

Hawa:na liczy obecnie I mUl 
miesz kanCÓ\o\' . Naton1i.!l~t tzW• 
wielka Hawana osi ągnęła juź 
liczbę 1,5 m ln mieszkańcó~· 
Warto tu je<;zcze zaznaezyc. 
że przed r<>kiem 1953 stoli~~ 
Kuby, pod względem ilosci 
mieszkańców. była mniejsza 
od Łodzi. (regJ 

w 

------
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feWatliśniYJ, ec; "rawiia ż-• 
ęd 6 " =a za blisko Rawy ł z tego storię wojen i wojsk~ości·• 

m . re w . poetów, względu w ośrodek miejsK: Korzona. 

kt<;>n>:ch ccxłziennym nie rozwinęła się"). Miał do Zaskoczony moją niespodzie 

zaięciem . był pług, ale obsłuże.ru·a 18 w1·osek i· 51 k1·- ą wizytą w · l a 
asy te z dawna nalezą· ' do wan • yc1ągną n 

·zesz_łości. Pałyga jiest chyba lometrów dziennej trasy na powitan.ie ciężką, opaloną 

tatnim. w ziemi naszei· cbło- 1,0~erze. Podczas urlopu jeź- dłoń z bruzdami brudu gł<:· 
c..z1ł rowerem do Warszawy, boko wżartymi w pory ciała, 

·m - .historykiem. ,który w kupował stare książki na jak to zwykle we żniwa. kie-

datku hobby swe · traktuje straganach, w domu robil :z dy nie ma nawet czasu po-

idzWyczaj poważnie, w spo- ruch wypisy, a za następny:n rządnie się umyć. Po czym 

b na u kowy. Latem krząta pobytem w stoli"cy odpr~~ il d d · · I 

.l.. by jak najszybcieJ· załat- ~ - za.pros o omu 1 wyciągn<l 
dawał je I kupował następne. stos swych rei-opisów 

c dostawy obowiązkowe ze W ten sposób liznął trochę • ' • . 

rego 4-hektarowego gi()Spo- Wiedzy i wyuczył s1·ę lac1·ny, Pierwszą S\';O~J.ą pracę - 3 

1. rstwa. zim. a zaś WY. ruS:za w ~ 

1el?tygodmowe wędrów&i 
00 

We wrześniu l!J3~ roku pi.I- g.rube bruliony zapisane me.-

•chiw_ ach całego krai·u i ko- nowaJ Jakub poczty. żebv czkiem. zakończy! 10 lat te­
przekazać ją. zgodnie z roz- mu. Zatytułował ją: „Szkic 

e sie w aktach od świtu kazem. władzom wojskowym_ chronologii dzi ejów Korony i 

' nocy . Nie jada wtedy '>- Doczekał się godzinnego na- W. Księ-stwa Litewskiego oo 
'.Idów, bo szkoda mu cŻasu, lotu „Junkers<'>w" i .. Messer- cZ'asów przedhistorycznych do 

Jeszka katem u znajomych schmittów". w którym pooi- roku 1945. Manuskrypt Jaku-

b k r ewn.vc:h. • * • Wiał z przerażenia. Mieszka- ba Pały~i''. Zawarł w niej 

H isf.ori.a.. !l'eooorafia, s•~-e nie jego spłonęło. a w nim - wszystkie swe dotychczasowe 

„. •~ cały dotychczasowy dorobP.k doświadczenia z lektury i 

apY: · - pasjonowały go od I bezcenny zbiór monet, w wla9nych poszukiwań. Upo-

.1ecmstwa.. By! najmlodszym, I . 
ostym z kolei dz·i~kie~. rtórym najstarsze byly .. krZy- rządkowa! ie. podsumował I 

Jopa z Gorzkowic w ~';;ie~'i żówki" z czasów Boleslawa ruszy! do robót jeszcze po-

otrkowskiej . Ojciec mó"l Chrobrego. Po wojnie wszy- ważniejszych . Ostatnio ukon-

b1e P<>nyolić t y.lk
9 

na kszt~l ~\:~o musiał zaczynać od n<>- czyi wielotomową (wieloze-

rne dwoch najstarszych ~- szytową ?) pracę: ,,Metryki 

!w. Zresztą w czasi·e 1.nfl~- Jakub nie ożenil się, bo miast polskich czyli lokacie 

I ~ <'h:vba nie starczyło mu cza.su, miast I osad w Polsce w<>-

11-0P0. ~o~ie stracil W>zy- ŻPby o tym pomyśleć. Gospo- dlug chronologii od roku 9"13 

·' 
1 

d zieci d alej musfalv d aruje razem z siostrą 'la do końca wieku XVIII". Ze-

~ Pr zez życie już o wla·-
•Ych silach. .Ja!Qib marzvł ciężką pracą ?dobytym kawał- brał w niei dokumenty archi-

•by zostać ks ilędzem. bo tam: ku ziemi I coraz glębiej to- walne dotyczące 2100 miast 

dy wiodla w owych czasach nie w książkach. W roku 19'll na obszarze hi s tory<'znym na- . 

!dyna cblops.ka droga wie- do swej jednoizbowe.i. drew- szego kraju. Nit> jes tq_m hi-

?y. Ale i n a to był za bied- n;anej chałupy dob1,1dowal storykiem z wyksztalccnia. 

'. · . Został wilęc li s tonoszem murowany gabinet i zam6wiJ ale wydaje mi się . że nikt 

ie l Ci u wiejskiego stolarza szatę dolychcza l'I na ten temat po-

d 
15 

'
1
m · '7 ·elądzy („Cie· biblioteczną. Sto.in pod •ą dobnie obszernvch materia-

z w wiernch , średnich ery- t h d J · b 1 · 1 • " ·"' n·1e z.gr~m a.d z 1·1. 
;vana bvla na mias to _ Wv- i; rze<- ą zie a nie y e ia '1P.. , ... „ v 

snia przy ol- . . że wspomnimy choćby ency- Jakub zaś cy tuje z pamięci: 

'CllZJl - ale le- klopedię Olgebranda czy „Hi- „Kazimi erz Wie lki zalożyl 65 
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miast, Wladys1aw Jagielło 7 
84, · Zygmunt Stary - . 114.„ ' 
i tak dalej; niestety, n~e na­
dążam z natowaniem. W ogó­
l~ mój gospoda;rz ma w~pa­

nialą pamięć do dat i llczb. 
„A tutaj - powiada - cielrn­
wostka - akt erekcyjny mia­
sta Kamieńska. Prot. Gold­
berg z Uniwersytetu Lódzkie­
go. napisal że i:iie m óii;l do­
trz"eć do tego dokumentu, a 
ia go znalazlem!" 

z koni.ecznośc! badawcze.i 
wziąl się Jakub również za 
rysowanie. Na podstawie prze 
kazów historycznych. dawny'=h 
s'Zkiców i oględzin ruin . spo­
rządzil dq dzisia.i rekonstruk­
cje 25 zamków pols>kich. a "' 
przygotowaniu ma d~Jsze 
jednl') z nich reprodukuiemy 

Próbuje też szkiców mono­
gra ficznych . Zredagował już 
i oddal do muzeów szkice o 
Nowym Mieście I Rawie Ma­
zowieckiej . teraz przygoto­
wuje pracę o Inowłodzu w 
związku z 900-leciem staro­
żytnego grodu nad Pilic<1. 
N:e chciałbym oceniać war­
tości naukowe; tych prac, bo 
brak mi do tego kwalifika­
cji. mogę wszakże powie­
dzieć. że Jakub pisze ba·rdz.o 
interesująco, z gawędziars:,ą 

swadą, swoislym, pełnym u­
roku stylem. Przy drobnych 
retuszach daloby się na pew­
no wykroić z jego doroblrn 
niejedną ciekawą publika­
<:ię. 

Jak dotychczas. zdobył Pa­
J~ga 500-zlotową nagrodę 

Wydz. Kultury WRN. dwa 
dyplomy uznania oraz wv­

różnien.ie w konkursie „Gro­
mady" za opis malo zna'nej 
bitwy pod St.rzemeszną. pod­
czas której Stefan Czarnecki 
odebral Szwedom skarby, zg­
grabi.one w Krakowie. Na 
podstawie źródeł archiwa1-
nvch ustalił .Jakub nawet U­
s.tę wziętych do niewoli i po­
leglych w bitwie nieprzyja­
ciół. 

Chłopski bard naszych 

Jak. . , 
zyc 

aby być młodym 
Rozmowa z dr K. Wiśniewską-Roszkow) 

Jak żyć, a'by być młodym? Oo robić w okres~e s:ta­

rze<nda się by jak najdłużej zachować siły witalne? 

- te problemy lD·teresują niemal wszy:sitkic.b. 
Oto rozmowa z dr med. Kingą Wiśmewską-Ro<Szkow• 

ską, lekarzem naczelnym w I PaństwowY-:11 Domu Spe­

cjalnym dla Przewlekle Cborych w Lodz1.. Uczestniczy­

ła ona w VII Mic;d.zyna;rodowym Kongres.ie Gerontologu, 

który niedawno odbył się w W1elu·niu. 

Interesuje nas - co sly- pO°'nad 300 takich ooób zbie­

chać w g:erontologii świato- rając szczęgólowe dane o 

wej? ich odżywianiu i trybie ży-

- Coraz większego znacze- c:a Niestety, ruie mógł wy­

nia nabiera zasada, że zja- glooić referatu, gdyż za póź-
wisko starzenia się należy no zg!osil swą pracę. ale !>O-
badać w różnych grupach nieważ temat ten mme in-

wieku. Kalendarzowo rzecz teresuje, uzyskałam od ni<>­

biorąc ok.res młodości liczyć go pewne dane w prywatnej 

można do 40 roku życia. Od rozmowie. 
40-70 okres starzenia się, od - Będzie to bardzo cieka-

70 - starości. Wiek biolo- we i dla. naszych OLytelni­

g1czny może się nie zgadzać ków„. 
ź wiekiem kalendarzowym - Mięso iadali najwyżej 
np. czlowiek P<? si_ede~dzie- raz w tygodniu. Tłuszczów 
si ątce może byc b1olog1cznie prawie wcale. Podstawe od­

dużo „młodszy" w sensie żywia.nia stanowiły - czarny 

sprawno§ci i dobrego samo- razowy chleb, cebula. ogórki, 

poczucia. . papryka i kiszona ka!"'usta. 

Ogromną wagę przywiązu- Do tego ok. pół litra mleka 

je się do zagadnień psycho- dziennie. trochę sera. Z owo-

Jogicznych, przy czym na ców glówruie „rajskie jablu­

pie1wsze miejsce wysuwa. si1~ szka". A więc odżywienie 

bada.nie psychiki człowieka skąpe. ale za to bogate w 

starego i jego stosunku do wita.miny. 

ot()('Zenia. Podkreśla się te! - Jest pani autorką dwu 

wielką rolę aktywności fi- książek popularnych o zapo­

zycz;nej i psychicznej u lu- bieganiu starości. Nad czym 

dz;i starszych i duże znacze- pracuje pani teraz? 

nie ćwiczeń ruchowych, od- _ Oddałam do druku pra-

powiedniej gimna.5tykL . cę 0 leczeniu nied<Jlęstwa 

Między organizmami czlo- starczego. Podaliśmy w niej 

wieka sta'fego i człowieka w wyniki z osta tnich . dwu lat 

w ieku średnim lstn.ieją W':(- uzyskane nie tylko przy st.<>-

r<iźne rozmce. To nakazu]~ sowaniu gimnastyki leczm-

wyodrębnienie geriatrii w od czej, ale równ.i eż {izykotera­

dzielną dyscyplinę me<lyr.yn::r. pil i terapii f.armakologicz• 

W czołowych referat.ach Vll nej. U około 173 chorych za-
kongresu podkreśla:no ko- obserwowaliśmy wyraźną I 

nieczność podniesienia gena- dlugotrwalą poprawę. Są wy 

trii do rangi oddzielnej spe- p adki. że chorzy, którzy nic 

cjalności. chodzili przez szereg lat, za-

- Ozy są kraje, w któ- cz.ynają chodzić i czuć sill 

rych istnieją JUZ leka.ne ·z dobrze. Jedna z chorych; 

t?ficja.lnym tytułem specjall- k tóra nie chodzila 20 lat, o-

sty w geriatrii? stat.nio odwiedziła przyjad 6l-

- Tak. Anglia i Norwegia. ke przebywającą w naszyrn 

- Jaką role: w walce ze zp, kJadzie w innym budyn-

sta.rością odgrywa żywienie? ku. Aby tego. dokonać. mu-

- Dr Viscup z Czecho.~lo- siała zejść z n piętra„ 

wacji 7..aprezenlo~ał film na- przejść przez podwórze i 

kręcony na Balkanach. Przed wejść samodzielnie na III 

stawił w nim wiele osób H- ri1Eitiro. Ta próba sil nowio-

c~ących ponad sto lat. Naj- dla się ku wielk,iej radości 

starszy mia! 138. Staruszko- obu starszych pań. 

'ń'ie ci byli sprawni fizycz­
nie. c:r.ęsto uśmiechnięci. rO'!­
mown•i. Dr Viscup przebadał 

Rozmawiała: 
W. KASPRZAK 

śm1echnii się 

Bez podpisU 

dziejów realizuje swą pasj~ 

życiową w bard:r.o ciężltjch 

warunkach . Musi przecież 

ZRrobić na życie. wywiązać 

:;iię jako roln!k. z obowiąz­

ków wobec oaństwa. Nikt 
nie zwraca mu kosztów po­
dróży I pobytu w wielkirh 
miast.ach, gdzie spędza cza<, 
szperaiąc w archiwach. Co 
najwvże.i. Wydzial Kultury 
w Rawie pomaga mu prz:r 
przepisywaniu ma•nuskry9-
tnw na maszynie. Z trudniej­
szymi partiami tekstów ła­

cińskich odwołuje się Jakub 
do pomocy proboszcza. I tak. 
7. nie~amowitym uporem. do­
skonali ów samorodny twó~­

ca swe umiejęotności badaw­
cze, próbuje zadań, który:n 
- logicznie biarąc - sprosta~ 

nie powinien. Ale. Wiadomo. 
l!'dzie występuje zapal I pa-
sja. tam z logiką dzieją sir. lff. 

różne rz.eczy. 
~~"' ·· 

Chyba nie muszę udowad- łfi t"~ 

niać. że ostatniemu z pawi- -=._=i.~~ f.
1
j;i1lll"',' __ , 

nowatych mistrza Jana z v ~· •. -

1 

Czarnolasu .należy się opi-~ Jeśli wierzyć bistory- """~"Je'.::' 'Jl" 

ka. pomoc _I skromny eh-:>- ko!11, to kiedy si~ pani uro- ~ ,,...- „~ 

IBK I MAJA 
ciaż wyraz nznania. dz1ła, ten dąb miał 978 lat... • 

-------- Foto: Jerzy Kosiński JULIAN BRYSZ Rys. Jerzy Urba.nowicz Bez slow 

~~""'~~~~~~~~~~~~~~~~~~~
~~~~~~"""~~~~~~~~,~~~~~~

~~,~~~' . . . 
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Yt a J D zien 22 lipca prz11padl w pa- wą sta.c;ę nadawczą w Palacu Kultu- No i wreszcie stalo się to, na co cze- otwarcia, ŁOT zyska? nowe studfo, 

mi~tnum roku i956 w nie- ry i Nau/.:.i. Ba, ?rogram ma już 16 kaliśmy. Punktualnie o godi. 16 - a ternz stara się o konieszn~ 1'ozbu-

J b 
rizzelę. R.anek wstal słonecz- godzin w tygodniu(!). Jest w kra- jak od.noto·wała potem prasa - poja• dowę jego zc:plecza .. ,R_ozwo1 ~ postę·~ 

'I ny, (potem pogoda trochę ka- ju kilkanaście tysięcy telewizorów, !Z wila się na ekranach twarz Anieli jest nieuni_kmony, !es!i m~ się spr~ 

tYTYKA u I e u sz . PTJIS-łaJ. Swięto Odrodzenitl rzego w f ,odzi niewiele ponad 300 i to Brzeskiej, pierwsze; spikerki !ódz- stać zad'ltitom, 1e~lt istotnie chce się 

' mzalo upłynąc w Łodzi pod znakfem jeszcze ni eczynnych. Dopiero bowiem kie; TV. Chociaż obra·z psuły promie- 11mbitriiej pośredniczyć ~ kontaktacli 

f.1 się w Pra• ';VYP.oczynku i zabaw. Nie znaliśmy czeknmy na start lódzkiej stacji TV, nie s!ońca i zawodzi? dźwięk (nie by• z krajem i jerzcze godn_ze1 reprezen· 

a połwięcon1> 1eszcze bz_g-beatu, „Polan" i Niemena montowanej z wielkim wysi!kiem i lo jeszcze plansz „przepraszamy z11 toivać miasto na a-ntenie ogolnopol• 

macji w pr« Wydrzycku;~o. Dzieci bawily się więc pośpiech.em przez gru.pę in~ynieróto usterki"), ?odzianie wytrwale zdają skiej. Nik! chyba nie wątpi W dobr!l 

. Obecny s~an bez wrznsk~w na w-ielkim fest11nie w i techników polskich i francuskich na egza.min na telewidzów. Pierwszy pre>- „markę" Łódzkiego Teatru TV, ktb· 

;er uc~s~n~c~ Parku Poniatowskiego. Dla dorosłych 15 piętrze wieżowca prz11 ul. Na.ruto- grnm · trwa .z póltoragodzinną przerw" rego 'tradt:cje sięgają pierwszych ur:U:-

~~.' ;: ~~t:i· na Pl· Zwvc!ęstwa grala oTkiestra pod wicza. (We Francji kupiliśmy notvo· trzy i pól godziny. Oglądamy w nim nych . insc.enizacji jeszcze. z la~ 195_7-' 11 

cji przy.nieść W dyr. H. Debzcha i tańczul zespół Wi- czesnq aparaturę. Niestety, statek, krótkometrażowy film o otwarciu (w r1?Ż· T. Warontkił'WICZa i rez. z. 

·zkodę, a nie dzerv". N_a Pl. _NiepodZeglości d~~um któriim p!unęla z Hawru, utkną! "' łódzkiej rozglośnl radiowej w „, 1945, Kuźmińskiego), a potem sukcesó~ 

powodzeniem cieszyly się występy Indach zomarzniętego Battyku, co m. sluchmn11 przemówienia. przew. Pre- tzw. Teatru Popularnego z lat 1962-{) 

lN 

rszawska „Po 
13 lipca br· 
opublikował:l 

ie-tunga. któ• 
~ książę Bi• 

owe fakt za· 
,cia ~omentu'"' 

itowa.nie sze• 
·1osek o złyJJl 

przyWódcY 

A WANY 

obecnie 1 mlu 
a tomi.l\'t tzw. 
osiągnęła już 
mieszkańcóW· 

• e zaznaezyć. 
n T 953 s tolica 
~lędem iloś ci 
byia mniejsza 

małym 

okienku 

-

ma'!doliriist~w P~ . dyr. E. Ciuksz1i. i.... opóźnilo otwarcie stacji, za.plano- z11dium MRN lil. Kaźmierczaka, (widowiska w reż. J. ~ntczaka t J. 

Pod kinami ko?1ik1 sprzedawaly wane najpierw na 31. III., a potem któr11 w serdecznuch s!·owa.ch dzięku- Maslowskieg:o). Jak .w1~omo, ~!/~ 

tym razem pewnie ze stratą - bUetu na 1. V.). je iniunierom: Rybarczukowi, Klom- f"Ównież w dziejach !6dzkie1 telewiz1i 

na 1'remierę filmu „Warszawska Sy• bie, Janiolkowskiemu, Gędziorowskie- „zloty okres" programów roz_rywko-

rena". Na Pl. Wolności, gdzie brako- Zebrnl11 się więc tlum!J na ul. Piotr· mu, Tittenbornowi i Wilczuńskiemu wych (m. in. nagrodzoi:a kukielkow4 

tvalo jeszrze miastu pomnika Kościu- kow sldej przed bud11nkiem prasy po1 oraz ich kolegom francuskim „Paretda $iWiazd" w rez. J. ~ze~zew• 

szk i, spokojnie cze kal na pasażerów nr 96, przed sklepem elektrotec:hnicz- Burraultowi i Boxbezgerowi - za uru- ski ego z udzialem L. · Ky~runskzego). 

rząd taksówek. Nikt nie spieszul do num tiod nr 115 i stacją obslu.gi TV chomienie stacji. Potem bez zniecier- Udaje się też cz_ase:n OTyg;nalna dra­

domu na telewizyjną transmisję me- pod nr G; gdzie za szubami wystaw pliwienia śledzimy nowy polski film maturgia telewiz_l{Jna,_ ktora -;- ;a~ 

czu piłki nożnej o pucha.r ~wiata, ani mia! się pojawić pierwszy obraz "" fabula""1'1.y „Tajemnica dzikiego szy- wiadomo - rozw11a się te kra3u do• 

naw11t M „Szklaną nie.dzielę". Nic: z ekranach telewizorów. Nie tylko zre- bu" a po przerwie - filmy oświ<1towe piero od ni~d?t~na„ (np. ;,Dragon" ł 

tyeh rzeczy 10 la.t temu. Aby zoba- s%tą tutaj. Telewizory zainstalowani) i kreskówki. Dzień dobiega końca. „PoTtret rówiesnik~ E. Szustra). We-

czyć prOfl·ram TV _ w naszym mieś• również •JJ kilku większych zakladach. s=liśmy te~ wreszci_e na stale ~o pro· 

cie po raz pierwszy _ trzeba bylo pracu, w zakłada.eh D.zi erżyńskieg'>, Dzi§, 110 10 lataeh; ze wzruszeniem gr11n:u ,?golnopolsk_1.er:;o_ z publ_1cyst11ką 

wujść t d . 1
. Telewizja StrzPlczykc, Marchlewskiego, Kon-on· uśmiP.cliamt1 sfę do wspomnień. Tele- („Prob1f z. Chylz!iskzego) . . Nie zapo-

.lska eg~ ma„. na u. zcę. . okres nickiej i Ofiar 10 Września. Dobór wizję mamy w Łodzi na co dzień. , We minajmy 1ednak. ze „drugi" po war• 

po ó P .zekroczula zaledwie tych mie j sc nie jest przypadkowy. wlas1•111m domu, u ·sqsiadlw, w świet- zawskim ośrodek (jest nim na pewno 

p~JJ~'taPo~ero 30 k;viet!lia tegoż rok"!-' P1·owizoryczna mala antena zapewnić lici/· Wiem!J, że dzięki zainstalowaniu ~6dź i „z wieku i z urzędu"!), m11 

p . a.rsza.wskl Osrodek T~l~wi- może niewielki zasi ęg odbioru: mniPJ nowej anten11 poszerzyl się zasiP,g już wielu mlodszych i ruchliwszych 

zy;ny, przeksztalconu z tzw. Do .~tviad- tll i ę<.'ej ori Pl. Reymonta do Pl. Wol- !ódzldego nadajnika. Reszty eokonaly krewniaków 

czalnego Ośrodka i wyposażony "w. no· 11-0ści, a wszerz ....., do ul· Gda~skiej, łqcza. .Wiemy, że po 2 latach od • POLA WE.'ZT 

OZIENNIK LODZKJ- IU"- 1 U .,.-l6lozl l 
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•"fll~~l~'l4f~ft~· „Maied" z< 

~W~~tt~t Reak1 
Polska Znaszli kraj? ten 

- ;,Piękny jest wasz kraj. 
Jesteśmy zachwyceni ~ią; 
Warszawą, Gdańskiem, So­
potem. G<.lynią. Przez cały 
<lwu tygodniowy pobyt w Pol· 
S<'e spotykaliśmy się na każ· 

<iym kroku z niezwyklą go~­
cinnością 1 serdecznością. By-

trosko bufetowa. „cytryny Sf .,Nieopodal bulwaru Montmartre w PaTyŻu 'Znajduje 
w magazynie 1 nie ma komu się nie budzący sympatii swym wyglądem mały skle-
kh przynieść". Nie mogli tak pik, na wystawie którel!o leżą przedmioty jakby żyw· 
że pojąć dla<:Zego w pokoju cem wyjęte z filmu James Bonda. Znaleźć tam możemy 
radio i telefon są zepsute wszystko, co potrzeba by wmieszać sie w sprawy, któ-

w 
oczach 
Węgrów 

liśmy doprawdy wzruszeni 
tak przyjaznym stosunkiem 
do nasu. 
Siedzieliśmy w cieniu TO'Z-

1ożystych drzew na ławce w 
parku sopockim. Zap:rzyjaź· 
nieni z naszą redakcją dzien­
r..J.karze węgierscy z szegedz­
ki ego ;,Hirlapa" dzielili SiP. 

ffuryści zagraniczni płacą 100 re nie powinny nas obchodzić: mikrofony-pióra. mikro-
proc. drożej za pokoje), a ta-I fony-szpilki do krawatów, mikrofony-zegarki , miniatu- · I 
rowka w umywalce nie świe- rowe mal!netofony, maleńkie nadajniki. Dzięki nim 
ci się. W recepcji nikt się tym wkraczamy w wiek SzPiei?ostwa domowel!O. 
nie przeją! i przez dwa dru W przeciwieństwie do F_rancJI, w Stanach Zjednoczonych . 
naszego pobytu nic się w po- panuje 'uż prawdziwa b1Stena na ten temat, Wszyscy l 
kojach nie zmieniło. PowieciP -' 

=.~:~~~· ;;e ~Jz6!1:~~ .Elektroniczna · 

Na widok gluipca · wzdycham często: 
gdyby posiąść ten ;.r<>rum. którego mU 
dostaje!„.~ 

·'' • • I 
"ł'rrej ludzie robią z człowiekiem;/ cO 

się żywnie podoba: fryz.jer, grabarz / 1 tt 
ca na bankiecie jubileuszowym. .' 

i9 J"'" 
• • .. :,..J,:;~ ; 

wrażeniami z podróży samo­
chodowej po Polsce. Towa­
rzysząc im skrzętnie not.owa­
lem sp=trzeżenia. I teraz w 
Sopocie. na kilka godzin 
przed pożegnaniem. porządku­
jąc notatki. uzupełniałem je 
nowymi uwa~ami. 

J ak nasz h.-raj wygląda 
w oczach węgi.ersk:ich tu­
rystów? Bo sarn fakt, te 

Węgrzy są zachwyceni pięk­
nym krajobrazem przede 
wszystkim morzem. którego 
nie mają te podziwiają 
rozmach i temp.o rozbudowy 
Warszawy; Lodzi i miast na 
Wybrzeżu - to w s zystko jest 
'\.\-prawdzie bardzo istotne. 
a lE' poza tym istnieje jeszcze 
druga strona turystyc:rmego 
medalu. Pozornie drobne nie· 
dociągnięcia. do których ni~ 
,;tety myśmy dawno się przy­
zwyczaili, dla turystów za­
granicznych są nie do przy­
j ęda. Bardzo często w na­
szej podróży nie potrafiłem, 
rumieniąc się przy tym ze 
wstydu. wytłumaczyć najpro.s­
tszych spraw dla nas zrozu­
mialych, a całkowicie nieja· 
snych dla cudzoziemców. 

Zaczni jmy od Warszawy. 
Reprezen tacyjny „Dom Chlo­
pa". Trzeba przyznać, że nasi 
goście węgierscy byli pełni 
uznania dla urządzeń tego h<>· 
telu, w którym można było 
na poczekaniu, w barze sa­
moobsługowym czy też w n.~ 
stauracji 1ub kawiarni zjeś~ 

O 
e>biad, wypić kawę. Nie mogli 
jednak zrozumieć dlaczego np, 
w bufecie baru samoob9ługo-

. ~ wego do szkła.n.kii herbaty me 

!::::: t ~ ~~b/ 1'-'~~~, 3\ 
f~!., ~) ł(& l ~2- i .·.'.,:) r;~ r, ~ 
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Roman Gorze/ski 

Fraszki 
ASEKURANT 

Na krawędź 8'f.e ~ 
Gdiy clmli1bi ao lina. 

KRZYKACZ 

Zachiotouje cine1 
Ki.ed4/ do!ncs ptsu, 

POETA 

·,1 
:~~ - . 

.~ ,„. 

Nfe ~ co 2'1UlCZ1I tempu.s fur1it 
Więc MIPisal poemat za dlu.gł. 

KRZYŻOWKA 
(P*miowa.na 

na.glroda.ml ksjążkowyml) 

W Pałacu Kultury i Nauki, 
który przeżywa obecnie praw­
dziwy najazd wYcieczek kra· 
lowycb i zagranicznych. była 

czynna tylko jedna winda na I 
30 piętro, z którego można 
podziwiać panoramę Warsza­
wy. Nic dziwnego. że prawl•' 
godzinę musieliśmy czekać, 
zanim udało się nam dostać 
do windy. Jak to wyUurm•· 
czyt! - dlaczego w pełni s-. 
zonu wycieczkowego, w re­
prezentacyjnym Palacu ~11-
tury i Nauki, udostępniono 
turystom zaledwie jedna win- · 
de? 

Prawdziwe emocje przeży­

waliśmy jednak dopiero w I 
drodze z Warszawy do Sopo-
tu. Raz po raz trzeba byio 
wysiadać z samochodów, oy 
pytać o drogę, ponieważ prz:y 
różnych objazdach (roboty 
drogowe), nle wszędzie usta­
wiono drogowskazy. Nasi ki(>­
rowcy ja.koś dają sobie rad~ 
nie dla cudzoz.iemców droga 
taka jest koszmarem. Dzien­
nikarze Węgierscy opowiadali; 
~ jadąc z Szegedu do Lo-
dzi nigdy nie przypusu:zall.. I 
iż w Polsce trzeba się tak 
błąkać po drogach. Na Wę­
grzech bowiem drogowsltazów 
jest aż za dużo. Turyści za. 
graniczni nie mają tam żad· 
nych kłopotów z trafieniem 
do .Jakiegokolwiek za.kątka. 

W Sopocie nowa niespo­
dzianka. Węgrzy pragnęli ro;i­
bić namiot w campingu 
PTTK w Kamiennym Poto­
ku w odległości 2 ~ oo 
Sopotu. Dodajmy, że cam· 1 
ping ten jest przeznaczon~1 

przede wszystkim dla tury-
s tćw zagranicznych. Ale spró 
bujcie do niego trafić. k:!lkto 
razy pytaliśmy o drogę, bc>­
Wlem . podobnie jak na· tra­
~ie Warszawa-SOpot. i tu nie 
pomyślano o drogowskazacn 
Na samym zaś campingu, ow~ 
szem ob~lu.ga bardzo uprze1-
ma, ale bezradna. I znów mu 
sl·alem się rumienić ze wsty-
du, kiedy przyjaciele węg1er-1 
'!:;CY zapytywali dlaczego ni~ 
pomyślano tu o najniezbęd­
n.iejszycb urządzeniach sani­
tarnych jakimi są umywal­
nie i ubikacje. ·Te. które tu 
urządzono, bardzo prymityw­
ne. nie zaspokajaja potrzeb .•. 

Podobne perypetie p:rzeży­
U.śmy w Gdyni. gdzie =~ 
zerwowaliśmy pokoje w ho-
telu „Centralnym". Okarz:alo I 
się bowiem na miejscu, 7e 
mimo iż pokoje zarezerw<~ 
wane były tydzień wcześnaej, 
przyznano nam kwatery pry­
watne rozrzucone po calym 
mieście. A w dodatku jedna 
z kwater była już zajętą, o 
czym nie mialo pojęcia biuro 
zakwatercrwań, ot turystycz-
ny bałal(an. 
Żegnając się z węgierskimi 

dziennikarzam! usłyszalem je­
s~e jedną uwag„. 

- Piękny jest Was% kraj. 
ale postarajcie się nie utrud­
ruać jego zwiedzania ... 

JERZY KRASKOWSKJ 

SZp!egują wszystkich. Niedawno pewien właściciel Ootelu 
popełnił samobójstwo. kiedy odkryto założoną przez niego 
instalację elektroniczną. pozwalającą mu za9J)Okoić .,cieka­
wość" tego, co dzieje się w pokojach hotelowych. W ciągu 
tylko dwóch miesięcy sąd kryminalny w Nowym .Jorku 
rozpatrywał 114 spraw ·o szantaż, w których przestępcy 'Ze­
brali potrzebne t.m Informacje przy pomocy szpieroostwa 
elektronicznego. Należy wziąć również pod uwagę •. że -
1ak twierdzą eksperci - 90 proc. ofiar szantażu nlr;dv nie 
wniosło oskarżenia do sądu. Jed·na rezolutna pani -zeznała 
przed sędzią, że od trzech lat mąż jej nie zrobił ainl led­
nego kroku, o którym by nie wiedziała (nawet do worka 
golfowego WS!!yła mu mały . nadajnik). Aktorka ameryk::iń­
ska Jayne Mansfield, łamiąc przypadkowo obcas znalazła 
w nim nadajnik sygnałowy wysyłający oo pewien czas 
określony dźwięk; t>OZWalający dokładnie określić miejsce, 
w którym przebywa. 

John Lindsay, mer Noweito 3orku u1awnlł, te NarOdo­
wy Instytut Zdrowia zainstalował w wielu waszyngtońskich 
apartamentach specjalnie skonstruowane lustra pozwalają. 
cę obserwować - za zgOdą delikwentów - zachowanie się 
młod1ch par małżeńskich. 1>0dczas „okresu ich wzaJemne­
<?o t>rzyzwyczaJan.!a sie". 

Te pmkładT dowodzą; że ni~naruszalnośc życia pry­
watnel(o należy już do przeszłości. I to nie tylko w 
Stanach Zjednoczonych. W Niemczech, b. rniinister obro-

dziurka 
n:r Stra-µss wie o tym równie dobrze, podobnie jak 
Heath w Anglii, Fanfani we Włoszech i . Debre we 
Francji. 1 

Sytuacja staje się coraz poważniejsza. Następuje to 
wraz z doskonaleniem przyrządów elektronicznych. 

Gdy chcecie podsłuchać czyjąś rozmowę telefoniczną 
- zwykła cewka indukcyjna (cena 5 dolarów) umiesz­
czona na kablu odda wam tę przysługę. Chcecie usły­
szeć rozmowę, która toczy sie w jakimś bil\rze? Umoź­
liwi wam to maleńki aparacik wielkości pudełka cd 
zapałek . łatwo dający się ukryć, który przekaże wam 
to wszystko, co chcecie usłyszeć, za skromną cenę 150 
dolarów. Dla tel(o. kto chce słuchać. cena nie l(ra roli. 

Używanie tych przyrząoów może jed,nak pociągnąć za 
sobą zupełnie nieoczekiwane niespodzianki. Pracownik 
francuskiej po!lcjl chelat · wypróbować nowy nadalnk do-

od kl.ucz a 
starczony mu z .Ta.t>Onll. 'f'owlereył go więc w niedzielę ra­
no swemu synowi, · prosząc by ten udał sie do J>O.blisklego 
sklepu spożywczego. l"~leżało bowiem sprawdzić. z jakiej 
odległości działa nadajnik. Nieco później pracownik ten do­
wiedział się o zajściu, 1akle niechcący spowodowa1 w dziel­
nicowy·m, protestanckim kościele. W kościele tym bowiem 
pastor wygłaszając kazanie posługiwał się mikrofonem bez 
drutu . takim, jakiego używają piosenkarze w music.hallu. 
.Przypadkowo mikrofon pastora działał na tej samej długo­
ści fali, co próbowany nadajnik W pewnej chwili zdumie­
ni wlern.i w podniosłej atmosferze kościoła usłyszeli, jak 
pastor proponuje im sprzedaż półtora kilograma świeżych 
pomidorów. 

Przed mikrofonem p-raktycznle nje istnieje żadna o­
chrona. Nawet l!dybyście owinęli się w torebkę plasti­
kową, nil(dy nie możecie być całkowicie pewni, że nie 
wmontowano do niej jakiegoś przyrządu. 

Dziś Francja nie =ajduje się jeszcze w takim stanie 
histerii. jak Stany Zjednoczone. Sprawy jednak nie sto• 
ją w miejscu. Istnieją małe sklepiki koło bulwaru 
Montmartre, na Valmy. na bulwa.rze Sebastopol, i wre­
szcie na ulicy Roquepine. 

Nie ma jesz.cze powodu do paniki. Ale mimo wszy5t­
ko kładąc się spać ob.ejrzyjcie dokładnie łóżko. Jeśli 
przypadkiem znajdziecie w nim oliwkę, kostke cukru, 
albo mydełko, będ11;iecie wiedzieli co o tym myśleć". 

SERGE LENTZ - „CANDIDE"' 
(Skrót z „Forum") 

MODA 
Na chłodniejsze dni ·tata. na 

wszelkie wieczorne okazje n-ie­
zbędny jest w garderobie ko­
biecej Iem! płasuzyk. 

POZIOMO: 2. Kusił Ewe, 
4. Tyle lat. dla solenizantów. 
'· Gotuje sję w piekle; _I. 
Nagość na obrazie, 10. Nad 
mogilą, 12. Miasto w Algie­
rii, 14. Szczelina po przej­
ściu piły, 16. Super-czloWiekt 
17. To co chroni, 19. Wenec­
ki tramwaj1 21. Ischi.as, 22. 
Religia indyjska, 25. Ma.r.twi· 
ca, 28. Obwód, dzielnica. 29. 
Słoneoima przykrość, 31. 
Szczyci się Wielkim Mecze­
tEm Perłowym, 33. Podzial­
ka z mapy, 34. Metal 7liem 
rżadkich, 35. Ulica z drzewa• 
rrii, 36. Mit. matka bogów, 
37. Siekacz. 

(REDAGUJE KLUB SZARADZISTOW PRZY LOK) 

Płaszczyki letnie nawiązują w 
swym charaokterze do mod·nyctb 
sukien, a więc wykorzystuje­
my w nich wszystkie aktualne 
akcenty połączeń, plis, obramo­
wań, aplikacji ttp. Ogólnie. wy­
stępują w dwóch typach: redi-n­
got dwurzędowy z dużymi kla­
pami. prooty lub lekko roz­
szerzooy, z cozcięcl.arn.i t pat-

PIONOWO: t; Ptaszek z 
czubkiem, 2. Wrzątek, 3. Po­
licja, 4. Sprzedaje na ullicy, 
5. Kojarzy się w piosence z 
Wisłą. 6. Dzieło cywilizatora, 
8 Hultaj, złoceyńca, 11. Organ 
rządząey1 13. Doply.w Roda­
nu dl. 190 km, 15. Antonim 
dobra. 18, OWady na kół-
kach, 20. Postrach małwer-
sa:n.tów; 23. Większy od erga; 
24. Jej pierwszym prezyden­
tem byl G. A. Naser; 26. 
Jednostka pracy, 27. Madry._­
ln LKS, 30. Podarek, 32. Nlie­
woJ nik. 

NAGRODY XSIĄ2KOWill 
za rozwiązanie krzyżówld z 

dnia Hl.VII. br ., wylosowall: 
A. Janowicz, Turek, ul. I Ma 

Ja 13, J. Bukowski. Głowno, 
ul, ~wierkowa 9. M. zagórski. 
·Ł~czyca, ul. zachodnia JO. 
I . Borowska, r,achówiec, pocz­
ta Ba.l><>szewo, pow. płońsk!. 
L. Przemysławsk<i. Lódź, ul. 

Na.-utcwicza 31, I . Dębowski, 
Łódź, Wierzbowa 34, J . Pis~­

.cka, Łódź., ul. Konstytucyjna 
nr 44, M. Piwowarczyk, Ra· 
domsko, ul. Reymonta 32. A. 
Koniarski., stacja kolejowa· ·yk­
no, pow. Brzeziny. Cz. Ja.gu­
sińskl. Łódź, ul. HortensjJ 17, 

kami z tyłu oraz ciasny re­
glan zapięty asymetrycznie, bez 
kołnierza o linii futerału. 

Aktualny Jest równ!et · płaszcz 
z 1. •.ałym kołnierzykiem o ce· 
cha<:h płaszczyka dziec!ęceg~ 

a także różne kombinacje tych 
typów. Podkreślić na.leży, te 
swoisty charakter tym płasz­

czom nadaje nie tyle ool.a, co 
owe charakterystyczne ce<:hy 
obecnej mody, jak I modna 
krótkość t „przyciasność" . Tka 
niny na te okrycia, to oprócz 
wełe.nJd I elany - wszebkl<> 
gładkie l fakturo.we jedwabie, 
a także uszl.a.chetnlone płótna 

i popeli.i.y. 

I 
Wielu jest ludzi uprawiających bla 

stwa. ale maiło praiwdzi.wych blaznó'l11· 

• • • 
Z namry był oponentem. A juź :nal 

ściej sprzeciwial się sam sobie. 

• • • 

I Czy'!!'!~~ ~~~!~
1~:::. 

balldzo rozpowszechnione są w prasie s 
w'!klowyrazowych nazw. W informacjac~ 
d'zimy codziennie: PZPR, ZMS, PGR· 

/PKP, PKS, PKO, PAP, PAN i wiele i~ 
W ;ednycli dziennikach przeczytamy, że 
otworzyła nowy sklep"; że „PKP WI 
specjalne pociągi kolonijne", w dru.gi'";/ 
otworzy? nowy sklep", „PKP wysla!o„. • 

Wiemy, że GS to Gminna Spółdzielni' 
•vięc nazwa rodzaju. żeńskiego, a PKP ...... 

I 
skie Koleje Państu:owe - nazwa rodzaju 
skiego w liczbie mnogiej. Czy skróty 
powinny mieć ten sam rodz1ti i liczbę, 4 
zwy właściwe, czy też rodza j i liczbę tl1 
niezależne? Odruchowo powiedzielibyśmy 

. cież te n GS i to PKP. 
Wątpliwości naszych nie rozstrzygnq ! 

larne „Za.sady pi~owni polskiej" S. Jd 
skiego i W. · Ta.szt1ckiego, choć znaJdzieil 
nich rozdział poświęcony skrótom. O ri; 
i liczbie skrótu decudowal zwyczaj. Ale 
kie rozpowszechnienie skrótów, towa.rz~ 
im wahania i chaos, spowodowały próby 

I 
rzq.dkowania. Odpowiednie propozycje i· 

'lęli niedawno autorzy „Poradnika języi 
qo" dla pracowników prasy; radia i teLe' 
M. Kniagininowa i W. Pisarek. 

Skróty nazw, które zacytowalam na pO 
ku „Kącika", to jak gdyby samodzielne . 
czowniki, tzw. skrótowce, dlatego „Por~ 
proponu;e „konsekwentnie przestrzegać ; 
dy, że . 1'odza; gram11t11c:zn11 s1cr6towca Wt 
z jego brzmienia t nie musi bpć :zgodny l 
dzajem grama.tycznym wyTazów składajQ 
rię na skrótowiec". 

Zf:?od~ie z tą preypozycjq będziemy fil' 
i pisali: „PKO zorganizowało konkurs" 

I 
,,Powszechna Kasa O&zczędności zorganil 
la konkurs"), „CRZZ wysłał na zjazd S1' 
przedst<J1Wiciell" (ale: Centralna Rada z1 
lców Zawodowych wuslala„."). 

Czym należy S<ię kierować, zaliczajqc J 
t~wce do rodzaju męskieg o, żeńskiego i 
kiego? Czy skrótowce się odmieniają? ~ 
pyta~ od.powiem w następnym ,,Kąci~ 

• * • 1'.· .A. !!or.kowskt. Ma Pan rację: wy.,O: 
„poki co 3est rusycyzmem. Ros11jskie 1 

czto'', ta po polsku „na razie", „tymczoi 

I 
Np. zamiast „Póki co, jestem twoim pf1 

cielem" powinniśmy powiedzieć poprn1 

„Na razie (albo: tymcza.sem) jestem ~ 
przyjacielem". H. BODALS: 

Listy nadesłali p. p.: Zb. Architekt, 
Sznajder, Zb. Nowak. Dziękuję f 
o cierpliwość. 

z calą pttJ 
czytaliśmy l 
Fabryki Ma 
czych, które 
dakcji 21 br 
pozytYWnym : 
wy dwu robc 
cych ze wzglę 
wia · przesu.n 
pracy. 

Pierwsza z 
przenies·iona 
pólfabrykató'j 
mogla praczyo; 
dla niej cisi 
do wyświetl< 
dzie potrzebr 
dzącą. Probl~ 
dla „inwah• 
którego iluSi 
zawodowe w 
botnic, stal 
dwu publika< 

w<>lania. S\ 

Wszelkie J 
pro.simy k!i 
listów i inti 
nika". ----
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MUZJi 

MUZEUM HIS 
CHU REW~ 
GO (Gdański 
ne od g<>dz. 
25.7. nieczy 

MUZEUM AR 
CZNE i E'J 
C'ZNE (Pl. 
ezyn.ne gOd"ll 
25.7. nieczyri 

MUZEUM K.Ą) 
WOLUCJONl 
(W Parku Si 
czynne godz 
25.7. n ieczY!j 

MUZEUM HIS 
KIENNICTW 
kowska 282) 
•. Włókiennicj 
ra.j i dziś" 
POolska" cz~ 
11~16. 
2S.7. niecz 

SALON SZT 
CZEsNEJ tj 
Ska 88) n.ie< 
25,7, WYst< 
graficzna 
dowej g~ 
num". g.oc'Z 

1'XX> (ul. K 
ska 5/ 1<>) c 
~20 (kai;a 
l;'Odz. 19). 

PALMIARNI 
god•z. 10-l B 
25. 7. niecz . 

K! ! 

l"'OLON1A -
na miłość"' 
(P<>l.) godz. 
25.7. jak 

'WISŁA - , 
- Mondo 
lat 16 (wł. 
!2.J(), 15, l" 
:?5.7. jaik 

W.OLNOSC • 
Je-ździ ee" (I 
lat 16 ( 
IO, 1'2. 16 
25.7, ja.k 'v 

'WŁOKNIARZ 
za Angeli!! 
ttia) Od la 
Jo. 12.30, 15 
25.7, Jak V 

Z<\CHĘTA 
c-zasu" od 
l!'Odz. 15, 
25.i. jak 11 

STYLOWY -
.• Kim pan 
rze Gorge 
co lat 16 
:!O.IS <kino 
1<<> w dni 
25.7. jak 

'l'ATRY 
„Gangster 
(USA) g 
"'ZYtine 
t>O!{Odne~ 
25.7, jak 

OGŁ 

~ ZAKR 
sredniej i 
Przygotowuj 
Nawrot 13---uOC'fAVlĘ" 
Tel. 5J6-Dl 
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M IJ\llJ.1 ił A.U. ZpDZ1ENN/1(/l?M1r iy~~~ia 
uznaniu ' · ~if -e,. P Z U brzmi: 

M • d" ł " a1e za atwił sprawę dwu robotnic 

Reakcja godna 

Z ukosa 

Odo rata 

P
aTę wieków temu d.a:mu 
obficie się perfumq skTJ. 
piając, !dkwidc>waiu kon­
tii.k•tY mpaclww e wyiU­

kające z =®n~anej wó.w-
Z ~lą przyjemnością prze­

czyt a:hsmy pismo Lódzkiej 
Fa.bryk.i Ma.szyn Jedwabnt­
czych, które dota;rło do re­
dakcji 21 bm., donoszące o 
pozyty-wnym załatwieniu spira­
wy dwu robotnic, wymagają­
cych ze względu na stan zdro­
wia przesunięcia do innej 

śmie. z 11.VI. i 19.Vll. br. pt. 
„C1ęzko o lżejszą pracę in­
walidom p;rodukcji". 

Przezorni ubezpieczają swoje mieszkania w. PZU 
14 d 

• k I ł redakcji; W tym dniu bo- CZOIS czynni•kami nadprzirro­
dzonymi, niechę.c.i do wody 
~mydl.a. 

Mimo że jednostkowa spr:v­
~a dwu kobiet z.o.stala - jak 
się wydaje, pomyślnie zała!­
WLQlla, JJTOblem prac lżej szych 
w „Majed:zie" i gdzie indziej 
pozostaje problemem trudnym 
do rozwiązania. Sądzimy, iż 
winny go m.ie<l na uwadze 
władze zarówno resortowe 
jak i służby zdrowfa. Tym 
b ardziej, że s pecyficzna s tTuk­
tuira łódzkich załóg - du'i:y 
udzial kobiet 1 osób staTSzych. 
ka.że przewidywać, iż problem 
ten w najblii;m:ych laitacll bę­
dzie narastał. (id) 

- niowe s ierowanie wy osowa a wiem o godz. 12 iosujemy 
I • g.. • · w lokalu redaikcji nag.rodę. 

1
an1na Marszał z 1.1odz1 Zaprasza.my naszych 0zyte1-

• ników do ud!lltalu w J!;.lonku::--

3251 odpowiedzi n~łyn.ęło wysyłać by najpóźniej do so- sie. · (wi•t.) 

Dziś cz,asy zmieniły się do 
te,g.o stopniCL, że o.bok w-0dy 
t mydła używa się Tównież, 
szczegól'lle Zatem, prepaTatów 
przeciwrpotowych. M ·imo że 
w :;ezonie t-ru.dno je nabyć, 
u.da.la się to ostatnio niektó· 
rym klientkom. A!b0<wiem w 
sprzedlliŻY ukazała się n.owosć 
„Celu" (Warszawa, Cy·bern.i­
tyki 11) - w li!iowej tttbce 
maść koforu żólto-brqzowego, 
pTZy.poonina.jąca baTwą szare 
myd!o. Jej wlaściwości dez­
odorujące opieTa.Ją się na ba.r­
dzo prostej za>Sadzie: swoim 
wł/lisnym, sil"lym, ale za t n 
bardw nieprzyjemnym zapa.­
chem Zlllbija wszysPkie inne 
ZO!pachy, gratisow·o ma też 
innq jeszcze „zaletę" - far• 
buie na. żółto odzveż. CałJ. 
ta pTZyjem-ność za jedne 13 z!. 

pracy. 
Pierwsza z robotrldc 'zosrtala 

Pi:zert:iesion.<l: do m agazynu 
połfabryka,ow, gdzie będzie 
mogła. ~racować w niezbędnej 
dla me) ciszy, drnga za.~ _ 
do. wyśwfotlarni, gdzie zruij­
dz1e potrzebną jej pracę sie­
dzącą. Problem prac lżejszych 
dl~ „inwalidów produk~ii" 
ktarego ilustracją były losy 
zaw~owe wspom.niianych ro-

w ub. tygodniu na k onk.UJrs boty 30 lipca dot=ły one do 

Panorama w „Stylowym" 
„Dziennika" i PZU p .n . „Szu­
kamy hasła tygodnia" . Bez­
płatne skierowa.nje na U­
dn.iowe wczasy wylosowa-łll. 
p. Janina Marszał z Lod·zj 
{Okopowa 40). 

Informujemy naszych C zy­
te1ników, że konkurs kwa. 
W bieżącym t.ygod.ni u r ównie-z 
ukryjemy hasło tygodni.a. w 
jedne j z notatek J>rasowyd1 
lub a'l'tylmle. Zadaniem ucze­
stników konkursu j est o-dszu­
kać to ha.sio, wypisać je na 
specjalnic zamieszc-~onym w 
gazecie kuponie i nadesłać 
na adres redakcji „Dzienni­
ka" (Lódź, Piotrkowska 99) 
z zaznaczeniem na kopereir: 

Letinle kino „Stylowy" otrzy· 
ma już w· przyszłym roku' 
ekran panoramiczny, który za· 
stą.pi dotychczasową pół-pano­
ramę. Będ.zie to pierwsze let-

km<> pa.ThO<l'amiczne w Ło-nie 
dzi. 
r>okumen.tację caitej muszli, 

w której zmaJduje się ex.ran. 
opracowują inż. i>1»ż. Józef Ro­
s iak i Jakub wujek z Miej­
skiego Biura Projektów. (al.) 

botmc, stał się przedmiotem 
dwu publika.c:j i w n aszym pi- Odznaki Tysiqclecia 

............... "'" ..... ""~""""""'"'"""'""'"' 
~ f.J&11a9a, 
ł Czątelnlc:ą 

W 71Wlązłt>a z okresem a­
rłopowym NTU 303-04 zia­

wiesza. oo 25 bm. aż do 00_ 
wołania swoją działalność. 

Z okazji Swięta Odr~eu.ia 
Odznaki TYsiaclecia Pa11s twa 
Polski ego otrzymali nasvępuj1.1-
cy pracownicy K<>misj i Arbi­
traż1>węj: z. Depczyński, J. Ko 
prowski, J, Wiśniewska, Z. 
Bartos, J. Satski i T. pr,zybyl­
ski. 

Czyje rowery? 
Wszelkie pyta.ma i skargi 

pra&'m k1i l KiD MO Górna jest w posia-
. _ 1 ". erować do d'Łiałn daniu dwoch rowerów młod·zie-

hstow I in~encji „Dziien- zowych. osoby poszkodowane 
nika.". proszone są o zgłoszenie si~ 

do KD MO Goma CWók1,ańska 

-------------- 250, pokój 55) w celu złożenia 

Konkurs - szukamy hasła. ty­
godnia. 

W!!Jród tych Czytelników, 
którzy nadeśl ą prawidłowe 
rozwiąza!Ilia losujemy po 
raz s1ódmy z kolei - ber.t;płat­
ne skierowan.ie na 14-dni.owv 
pobyt na wczasaeh w s.ierpn'iu 
br. Roziwdązaruia należy tak 

::::====--....:...::...=..=.::::::::~:..'.._'.z~e:zn::_::a~ń:__:.1 od ebrania rowerów. 
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Pogot. MO G7 400-00 500•00 Ci~l ?KJ' E°''Y.7 $ki ej 15 - z Dzielnicy Pogot. Ratunkowe 
09 

~'d I · Gt:rn.a oraz z rejono-
Kom. MO m. Lo<l-zi 292·22 zie „ 1 

wych poradni „K" przy 
Pogo~. Energetyczne 234-2fi I I I u!. snycerskiej I Llbelta 
Straz Pożarna 

08 
z Rejonowej Poradni „K" 

Inform. telefoniczna 
03 

przy ul. Wysokiej 12. 

Informacja PKS AD Informac·a 265-98 RIA (Pi<>ts:'lkowska t50) ROMA (Rzgowska n ·r 84) Szpital tm. dT Madu· 
Pogot. Oś~e~li 581-11 Pożegnanie z tytułem „Bajki" - prog·ra.m r.>wicza, ul. Fornalskiej 31 
Pogot<>wie PŻM te 220-S~ „Melonik 

1 
mu~" od składany godzina 15 z Dziel.nicy Polesie oraz 

· o • 533-D9 
1 

~, „Miłość jednej nocy" z rejonowych poradni 
at 12 (ang.) g. :LO; 1~.30 , cd la•t 16 (rum.) godz ..• K'' przy ul. z. Paca-
~~:, , 1'~-~ 20wy~ej 16, 18, :IO r.<:>wskiel I Ma·rynar•ktej 

25.7. jak wyżej z Rejonowej PoradnJ 

l'.NERGETYK (Al. ' Poli:- SOJUSZ (Płatowcowa S) ,.K" przy ul. Zbocze 18. 
techniki 17) „owa zło- „Bajki" pro,g·ram Chirurgia Połuclnie -

TEATRY 

te colty" (panorama) składany godezina 14 Se;pital im . Jons chera, 
MUZEUM HISTO·Rn lł'U· r1 lat 16 (USN godz. „Swiat Henry Orienta" u\ MUionowa 14. 

CHU REW OL u CY JNE J.· 7 _ 19 . (panorama) od lat 14 Chirurgia Północ 
GO (G<:lańska 13) czyn= · • rneca:ynne godz. 15, 17, 1.9 Szp. im. Barlickiego, ul. 
~e od god.z. 11>-17 BALKA (Krawiecka :ł/S) 25.7. „Lenin w Polsce" Kopcińskiego 22. 

M .7. nieczYD111e ' „Bajki" program (panorama) od la·t lJ 
UZEUM_ ARCHEOLOGI- l'kładany, godzina 12 - (pol.) go.dr.z. 16 „Fa- J,a.ryngologła: Szp. 1m. 
CZ..~E 1 ETNOGRAFJ- „Włoszki i miłość" od raan" (.panorama) od Pirogowa. W. Wólczań-
C'ZNE (Pl. Wo1ności 14) lat 16 (wł.-franc.) godz. lat 16 ~p<ll]..) godz. l~ •kOak 

11~·t k "tal I I 
ezynne godz. ll-17 I 16 18 30· 25 7 Wł<>Sz u is Y a: szp1 m. 
25.7. niecz~rrune • ki' i 'Dlił~ć,; ·g~z: 16- STY~„~W~ - STUDYJNE .To"n.schera, .uL Milłono-

MUZEUi\>t KATEDRY E- l ' 20 • (K11InsJuego 123) ,,No- wa 14. 
WOLUCJOl'.i'I'ZMU UŁ 0

' wości krótkiego m-etra 
(W Parku Sienkiewicza) ł-DK (Traugutta nr !8) żu - zest:.w IX" g. 15 Chirurgi:" I laryngoto-

GDY T·RWA UMOWA 

PRACOWNIK: CZY prywatny \ 
rzemieslnik zatrudniający pra­
cownika może wyjeżdżając na 
miesięczny urlop zamk·n1.1ć z;i­
klad i zostawić praco·wnil<a 
bez środków do życia? Pracow 
nik nie nabył jeszcze upraw­
nień do urlopu. 

RED.: 'Pracownrk, z k tórym 
zawa•rto umowę o pracę dopóki 
me ulegnie ona rozwiązaniu 
ma prawo do wynagrodzenia . 
Pana pracoda.wca musi więc ta 
placić za okres, w którym jest 
Pan gotów do św.iadczcnia p ra 
cy bez względu na to, czy l'­

ruej korzysta, czy niP.. 

ZBYT DUZY ZAR<>B·EK. 

CHAŁUPNICZKA: pracuję ja 
ko chałupniczka. W ub. mieslą 
cu zarobiłam ponad 3 tys. zł, 
ale w poprzednich miesiącach 
me przekroczyłam tej sumy. 
Mimo w, kiedy zachorowatain 
w bm. oclmówi1>no mi zasiłku 
chorobowego. 

RED.: Do świadczeń z ube7 
piecze-nia spolecznego w raził' 
choroby są uprawnieni chałup 
n icy, kJórzy zarabiają od 
600-3.DOO zł miesięc.znie . Cha ­
lupniik, k~óry zarobi w jakimś 
miesiącu więcej nie jest w 
nim ubezpieczony i dlatego je­
śli za.choruje w miesiącu na­
stępnym , nie ma podstaw de 
przyzn.aITTia mu zasiłku cłitoro· 
bowe.go (pa•trz Dz. ustaw n·r 37 
z 196-0 r.). 

Odpowiedzi redakcji 
J. B. - Tytuł podręc:w.~. <> 

który Pa.n za.pytuje brzmi „En­
glish for e veryone" t. I i i_r. 
Obydwa tomy są w klub.te 
MPiK p rzy ul. Narutowicza , a 
I tom w kSięga-mi przy ul. 
Piotrkowskiej 147. 

A. R. - Sez01110We zezwole­
nie na uprawianie sportu węd­
ka.rskieg<> Zwi1.1zek Wędkarsl<i 
wydaje tylko na OLsztyn - Mrą 
gowo i Giżycko w woj. olsztyń 
skim. Na inne tereny zezwo\eś 
sezonowych nie wyda1Je się . I 

- I pomyśleć, że 
my tysiąc la.t! 

_:_ Mnie w t·o nie 
I zapamięta; sobie 
zawsze, że ja mami. 
lata! 

(Z 852.) 

ju,ż ma-

miesza;! 
raz na 

t11lko 32 

W ogóle, to przydcU·oby slę 
zatTtt.dnić w naszych wytwór­
niach kosmetyków po paru 
ludzi z wTaż!iwym powonie­
niem. Szczególnie w bytom­
skiej FaTboch emu, produku­
jącej la-k ieT de włosów. Za. l ~­
ia on-a ca.!ą P.olskę lak·ierem 
ta,k wypeTfumowanym, że kti­
!rie ta opuszczajqca zakład fri1· 
zjerski czuje się pTZeZ 24 
q.odziny jak napiętnowana. 
Smuga za.pachu - wcale nie 
pięknego ciągnie się za 
nią po ul·icy, wypelnia traim­
waj, autobus, mieszkanie. Pn­
wstają z tego nawet konflik­
ty małżeńskie (opowiada-i mi 
fryz jer, któremu ' mają zwy­
czaj zwieTzać się klientki). 
A tymcwsem Jugoslowia.nic? 
)J'Tzysyia;ą d·o nas lakier cał­
kiem bezw·onny. Tylko, że 
bardzo TzGid.ko. M.oże by się 
dowiedz·ieć ja;k oni to Tobią? 

(woj) 

Klub w „Grandzie" 
:znajclujące się dotychczas na: 

lllI piętrze „Grand Hotelu" po 
· mieszczenia magazynowe zoota­
ną przebutlowane. Powstanie 
tam ki1.1b dla gości hotelowych. 
z ka.wą, napojami chłodzący­
mi i grami to·Na 1r zyskimi. 

Rzec z jest w tej chwili w sfi! 
rze doktunentacji technicznej, 
którą wytkornuje Miejskie Biuro 
Projektów w Łodzi. (ai) 

ez~nne godz. H}-l4. ,.Czarny tulipan" od „Yanco" od la.t 14 g1a dziecięca: Szp. tm. 
25.,, n ieczyn"1e lat 14 (panor., franc.) (meksy-k.) godz. 13 16 Korczaka, Armil Cl:er-

lv.UZEUM HISTORII WŁO godrz. L.5, 17.30, 20 1~, 20; 25 .1. „Ya.nco;, g : wonej · 15. 
~IENNICTWA (Piotr- 25.7, jak WY'Ż<\I lo.30, 17.4.5, 20 Chirurgi.a SZC7.ękOWO· 

llllllllUlllllllllllllllllllllllllUllllllllllllUlllllHHi1nmmumm111111HlllllllllOllllłlll1WlllBllHllłllllllllllllllllllUlllllllllllllłllllllllllllllllllłll 

OW~ka 282). Wystawa ll<fŁOI>A G\VARDIA (Zie- STOKJ (Zbocze) Komi twarzowa: Szp. Im. Bar-
•. Wło_kien.nictwo wcze- lona 2) „Zloto Alaski" mal'czyk" skład" g~<lz- li~kiego, uł.. Kopclńskle-
~:sk „miś", „Tka"1ina od lat 16 (USA) (pa.no- 15 „Jeden przeci..; go 

22
• 

11_16~ CZY'!ma od g. rama.) g. 1-0, 12.30, 15, wszystkim" Gpa·n<>rama) Toksykologia: I cen-
25.7. niecz,m~ 17.30, 20 od lait 14 (U.SA) godz. t•alny szpital Kliniczny 

!&AL{) J••ue 25.7. j<lit wyżej ie. 18, 2<J W AM, Zeromskiei:O 113. 
c N SZTUKI WSPOŁ 25.7. ,,Jeden przeciw 
skaZEs~)EJ . (Piotrkowska ~flJZA (Pabianicka t'13l wszystkim" godz. 16, 

~ n.ieczynny „Bajki" program t1l , 20 25.7. 
25.7. Wy-st · składa[)y godzina 13.45 
graflczn:a ':'ięd foto· „Dwaj z Teksasu" (pa STUDIO (Luinumby 7f9l Chirurgia Południe 
dowej grupy zyin~ro- norama) od lat H ·„A~i i wielbłąd" (II Szpital im, Pirogowa. ut. 
num" ll'O<lz " ag- (USA) godz. 15.45. 18. sena) od lat 9 (ang.) Wólczańska 195. 

1'00 ci:ii. Ko.;.,s~0--1.8 ?0.15; 25.7. „Kapral i g, 15 „Inspektor Mor- . . 
ska 6/10) czy ntYmow- Inni" od la1t Il ~węg ) gan prowadzi śledz- Chirurgia. Północ 
~20 (kasa ~~~w g. 1 godz. 

16
, 

18
, 

20 
· two" od lat 16 (ang.) 3zpltal lm. Biegańskiego. 

~- 19). a do g . 17,15, 19,30. ul. Knlazlewlcza 1/1. 
P.ALMlARNIA otwairita w POLESIE (Fornalskiej :l'll 25.7. „Inspektor Morga.n La~yngologia: Szp. Im. 

godz. 10--1 8. . „c.artouche zbójca" (pa pr<>wadzi śledztwo" g 3arhcklego, ul. Kopclń-
25.7. nieczy:runa . norama i od lat 14 17.15, 19.30 · >kie.go 22. 

(fr.) godr.z. 15, 17 „Ka- · tastrofa" 
00 

lat 
16 

(poi.) SWIT (Ba~uckt Rynek) Ok_ul~tyka: Szpital ~· 
god.z. 1

9 
„o malej Kasi i du- ea_rltck1ego. ul. Kopcln· 

P'OLON1A - . „I.ekarstwo 25.7, „Premiera odwo- żym wilku" progr. skl. >kiego 22. 
na miłość" od la.t 

14 
lana" (NRD) od la·t 14 g. L5 „Sciśle tajne" (pa- Chlrurgb t laryngo­

(p0l,) godz. 
15

. 
17

.
3
D, 

20 
~O<lz. 17 „lnspekt<>r r,~rnma) od Lat 16 logia dziecięca: Szp. Im. 

25.7. jak wyiej hir~a.n Prowadzi ś ledz !NRD) g?_dez. 16 .. 18. .2<l Korczaka, A.rtnil Czer-

K!l'fA 

0 (.ang.) Od la<t 16 25.7. „Sc1sle ta1ne" g. wonej 15. 
WISŁA - „Pieski świat godz. 19 ' 16, 18, 20. Chirurgia szczękowo-

- Mondo cane" od POPULI\~ ·..- r „_ · lat 16 (wł.) godz. to, !8) w;•NE. (Ogrodowa TATlłY cstenklewlcza 40l · a zowa: „~p. im. Bar-
~2-30, _ 15, 

17
.
3

D, 
20 

(wł.;' odpaniały rogacz" Program dla dzieci _ 1:ckiego, ul. K<>pclńskle-
:!5.7. Jak wyżej 

17 19
. lat 18, ..;odz. „ABC''. „Pies I k<>t''. go 22. 

W_OLNo. SC _ ,Samotny g~iz, • 
19

25-7. jaik wyżej „zazdrosny trzmiel", Toksykologia: InstytUt 
Jeździec" (p • „Wilk morski", ,.Lata- Medycyny Pracy, ul. Te-
l.at a111orama) od PlONlER CFra . Jący dziadzio" (pol.) r:?„„ a. 
IO 

1
_16 (USA) godz. 31) Opieku 'l'llCISZkańska godz. 10, 11, 12, 13, 14, 

• L , 16, 18 w " n ptaków" 15. 16, 17 ,,Niekoehana" Nocna pon:<>c . lekar-
25.7. jaJ< wyŻej progi:. skłao. godz 15 (panora.ma.) od lat 16 ska, ul. S1enk1ewic7.a 

lVŁOKNIARZ _ Marki „Popiół i diam~nt" (po!.) ~odz. 18, 1o 137, tel. 444-44 przyjmuje 
:<a Angelika" (panora· (poi.) od lat 18 l!Odz 25.7. Pro.gram krótko-, ;z:glosz-;nta teiefonioz.ne 
?na) Od lat 14 (fr l - 16 „Faraon" (panora~ JT' etrażowy: „Warmia''. '.la wizyty domowe le-
lO. 12.30, 15. 17.~D :io g. mal od lat ?6 (poi.) „suita" godz. JO - 16 karzy w g . 19-5. W Am-

Z'\CHĘTA • 25·7· „Krzyzacy" (pa1110 dzieci god.z. 16, 17 nym przyjmc;iwam są 
25-7. jak wyżej ' !!OM. 13 . · nem stop. Program dlal t ·ulatorlum lnte rni~tycz-
czasu" Od 

1
- „Wehtknł rama) od lat 12 (Jpo.J) „Zawsze w niedzielę" rhorzy na miejscu w 

l!"odz 15 at 16 !USA) g.od.z . 1.6, l9 . . od la t 11 ' ·""1.) god'Z. godz. 18-7. 
~· - . • 17.30. 20 ,,_. ST•;•· Jak wyżej POKOJ (Kazimlel"Za 6) 18, 20 N<>cna pomoc plelęg-

'lo ~OWY - LET?<!IE _ „Król zimY" Pr<•gram nia1ska, Al . Kościuszki· 
f!'m Pan„ jest. dokto- składany . go_~;ma 11 DYŻURY APTEK 4g, tel. 324-09 przyjmuje 

Gor2e <panorama) ,,Powiernik pan od lat zgłoszen ia telefoniczne 
~ lat 16 {franc.) godz 14 (wł.-fr.) (panorama) Ossowskiego ł, Gagari .na zabieg.i do dom-u w 
~.IS (kino czyn.."le tyl~ godez. 16. 11l, W ra 6, Tuwima 19, Karo- godez. 1'9-4. 

" w dni l>Ol(odne) 25.7. „Powiernik pań" <!Wska 48, Limanowskie . 
25.7. jak wyżej godz. r6, lB, 20 i;n 1, Piotrkowska 25, Sw1ąteczn~ p_om~ le-

TATRY _ LE Przybyszewskiego 86, k":rsk'.': Dz1eln.1ca Sród-
„Gan ter TNIE • lłEKORD rRzgowska ll · n11eśc1e Piotrkowska 
CUsAF god 1 2~~~cdnik" „Złoty człowiek" (pano 25.'L 1<>2, tel. 271-1!0. Bałuty -
czYnne ~- lk · (kin~ rama) od lat 12 <węg.) Z. Paca.nowS'kiej 2, tel. 
no Y 0 W dni l(·odz ID t~ 3<) 15 54!-!lll. Górna - Leczni-
25.iOdnel . 17_

30
_-

20 
• · • ' Cle=kowsklego 5. Plot-r cza 2/4, te,l. 440-62. Po-

. jak wyzej 25.1. ja•k wyżej kowska 127, Tuw1~a 59 , lesie _ Al. 1 Maja 42, 
-:-::----------..:...:.;:_~::::_ ___ ,!zielona 28, Limanowski" tel. 303-85, Widzew _ 

O G Ł O S Z E N I A 
go 3'7, Pl. Wolne>Sci 2. Szpitalna 6 tel. 271-53 

D 
Rzgowska ł47. ' • ROB N E Zgłoszenia telefoniczne 

r..a 'wizyty domowe pfzyj 
mowane są od godz. 10 
d<: 15. Wizyty ambulato­
r yjne l domowe zała­
twiane są w godz. 10--17. 

DYZURY SZPtrALI i~ANINo „Schroder" - ,.WARSZAWĘ", stan 
b z;rzowe, komplet _ sa - ~uealny sprzedam. cena 

nLlt (mahoń - 10 szt ) ·•2-000. Zgierz, Jagielloń-
~;~;e<I pojedyńcze meb!'e "~~7 25652 g Szpitał im. Jordana, 
~el. :!47-78 MO'rOCYKL Junak" z ni. przyrodnicza 7/9 
lV I pczycze.pką w "baTdr.zo do przyjmr'.1je rodz_ące. i ełlo . Gabinety. zabiegowe 
ilred ZAKR~SIE szkoly ni:ym s_tanie sprze.dam. re ginekolog1c2m1e z sw11.1teczneJ p<>mocy pie-
prz ~1ej 

1 
podst.awo.wej Łodź, Więckowskiego 70 · nzielrnicy Sród.mles(:1e I>- lęgniarskiej czynne w 

NawYorottowuje ma.gister. m . . 7, . tel._ 277~ 39 25742 g ra.:< z rejonowych porad 'vyżej wymień.iony"h pun 
o I" 

8 
! -· r-l „ K" przy ul. Sędziow ktach wykonuj1.1 za b 'eg! 

-~ ' ront, III p. S~MO_TNI znaj-dą od-po- ·.«1e j, Bydg..,sklej 1 Tu- oielęgnlarskie w godz. 
uOC'fAVIir:- ·· - - wi_erlnie ofert_y malżef! - re.nowskiej orarz z Po- C-18. Zgloszenla na za­
Tel. 5l6 ~l sprzedam. - Ski": W ,.Swatce". ł.ódż. r •dnl rK" ul. Szpital- hi egi dome>we przv jmo-

- po godz, W ~1otr-kow.ska 133 256:18 gli:..a. ł, szpital Kliniczn)' wane są w godz. g'....1-i. 

ł.fl.lawizja. Ra.J. i o • 
L --

NIEDZIELA, 24 LIPCA cie w starożytnym Rzymie" - pra®tyce. 14.00 :MlllZ. 0:pero-wa. 
PR-OGRA.i."1 1 film włoski (W). 14.35 „zlell>- 14.35 „~'al.a 56". 14.45 „w 45 ml· 

12.0S Wiad. !2.IO Felietcm z c:v ne perspektywy" - pre>g. Re~. nut dook-0ła świata" . 15.30 !l~ 
k1u: „Plamy na ma-pie". 

12
,
20 

ci.i Wiejskie) (Poznań). 15.00 „Łza się dzieci słuch. pt. „Niedżwiad ' • 

„Wesody Autobus" nr 97. 13.!0 ~Y;ki':inf:.~~~)~ ::S:~lu~l~,Wdzi~~ ~6~~a;"~a,,~a:6·~i.ot~~iic~ttu~Ś 
Muz. 13.:!5 Przegląd prasy liter. ó zk 17 15 (L) c · h " 
13.45 Rad ios tacja harcerska. 

14
.30 ,,Przygoda śrubki", film (Wrocł.). ci I d ie. • „ 1uc .Y -

„W Jez ioranach". lS.<lO z kart l6.30 „Planty" - z cyklu: ,,Piór re:p. 17.W (Ł) z cyJclu: Ma<e ze­
muzycz. albumu. 

16
.
00 

Wiad. 
16

_
05 

kiem i węglem" (Kraków). 16.SOJ społy ililstrumen.t. - gra Char-
Teatr TV: ;,Celadon I Astrea" -i !ie ByrclS Bossa Nova Co~bo. 

Tyg. przegląd wyda·rzeń między- czyli romans królewski. scena- J7.45 (l:.) zesp. amator., chor ~ 
narodowych. 16.20 „Zolnierz kró riusz widow. opa·rty n.a listach kapela LDK. -18.00 (Ł) P1osenk1 
lo_wej Mada.ga~k.a·ru" - J. TU- 13 (L) .., w1m, na pod.stawie star<>wa.rsza·w Sobie.skiego i Marysieńki. Wyk.: doo.koła Europy. .2D .... ry-z.-
k. · r P. Raksa, B. Sochnack.i., R. SQ- maty" - re p. !~.45 Aud. Red. 

s ieJ a .r sy St. Dobrzańskiego. bo•lewski (Ł). 17.30 „Bejrut" - ElrnnOlll)icznej. 19.00 Wiad. 19-.D5 
18·05 Kwacra•n.s piosenek. 18.20 film z serii „Geografia Rozryw- Muz. i a!ktuarLn . 19.30 Transm. fi• 
Konc. ro-zrywk. w wyk. Ork. PR ki" (W). 18.05 MiędzynarOd. Bien nałów mistrzostw świa-ta w piłce 
w Krakowie. 18.45 Narożny i·· 21 o k j · dom" _ opow. 

19
.0D Kabarecik nale Gtafi.ki Kra.ków 1966 nożnej w .Ang LI. .2 z ra u i 

reklamowy , 
19

.
15 

Muz.. rozrywk. rep. filmowy (W). 18.30 PKF (W). ze świa·ta. 21.47 Sport. 22.00 Gra 
20.00 „Tydzieri w kraju 

1 
na 18.40 „Stare życiorysy" - pro- zespół taneczny „Metrum", 22 .2~ 

świecie". ao.
26 

Wlad. sport. 
20

.
30 

gram A. Małachowskiego (W). Rozmowy o wychowaniu. 22.:ia 
,.Matysia•ke>w.ie". 2.1.0D Trio. Jac- 19.0D Slowni.k . wyrazów obcych Koncert z nagrań Wiei.klej Orkie 
quesa Dievcl«. 

21
,
19 

Radi<>kaN (W). 19.20 Dobrtimoc (W). 19.30 stry symfon. PR z udz. solistów. 
re.t „Trzy po trzy" _ 

153 
pre- Dzienn>k (W). 20.00 „Biuro na 23.07 sonety krymskie A . fvticl<ie 

m 1e ra. 22.19 „Nasi sąsiedzi bawią tranzystorach" - film fab. USA wicza (w przerwie koncerru)'. 
się". 2.2.40 wiersze. 

22
•
42 

Gra (W) . 21.20 Splewa St. zach (Ł). 23.13 D. c. koo.eertu. 23 .iO Wiad. 
A_rt Ta tum. 23.00 

11 
wyd. ctzien- 2i.40 Niedziela sport. (W). :.N nik!ł·. 23.10 Wiad. sport. 23.ł5 Nn Wyd. sport. LWD (L). TELEWlZJ'A 

WOSCl programu ]Il. 24.00 Wia<I . ~ONIEIDZIAŁEK, 25 LJPC>A 15.:45 le.k-" 
Od godz. 

0
.
05

_
2

.
55 

program nO<!. Między!I)aństw. mecz 1 
ny z ~ozgł p 

1 
k R d. w K·ra- PROGRAM I koatiety_czny zw. Rad'Ziecki - Pe 

. · . os · ~ ~-a • · ska (M1fl,sk). 17.50 „Klakson" -
kowie. 2.55 wi.adomoscr.. 1.1.20 Polska. muz. ~eralna. 12.06 ma.g. motoryo:acyjny (W). 18.10 

PROGRAM 11 ;"'i::d· 12.10 M1·krorecłtal _B. La- Kino k~btkkh filmów (W). l8.1<l 
.. 1;, 12.40 „więcej, lep1ei, ta- Mag. postępu teclm1cZiOego (Kat.1. 

lD.30 Koncert m uzyl<i popularne j mei • 13.00 ~o.ncert po-pol. 14.DO 19.10 Doti,tf'l•n.<>e (W) 19.2D Mistrzo 
w wy>k, R adia i TV Rumuńskiej. „Nasze codz1en.ne sprawy" aud. stwa świata w plice nożnej I 
ll:OO CŁ) Ct>wila poezji - Nowe ~;d. Społ. 14.15 Koncert rozryw meoz półfinał. Tran.smLsja z 'Lt­
w~ersze_ J . Ane>psy. 11.05 (Ł) Opo wy w trzech rytmach. IS.OD verpoolu . . Ok. 20.15 (W przerwie 
w1adame pt. „Tego lata" - {~~d. 15.05 Z Żł'~ zw. Radz. meczu) dziernni•k (W). 20.25 c. d. 
rad1of. 11.30 (t.) Koncert rozrywk.I · . Konc_ert sollStow. 15.50 „u-1 meczu piłkarskie.go (Liver.poot) . 
Orkiestry Mandolinistów ŁRPR . bezpieczernia dobrowolne" (skrzyn 2.1 15 Dz'ennik (W) 2:1. 3D III Tele 
z udziałem solistów. 12.05 Wiad. k1 P~U>.„ 16~~ '?PopołU<lnle z wlzyjn '' 

1 

Festiwa l ·Teatrów Dra-
12.10 warszawskl Tygod. Dźwi~· m odoscią • 17 . .., W1ad. 18.00 Kon matycinych: „uciekła m i pnep:ó 
kowy. 12.35 Poranek Wielkiej cert roz:rywk. 18.43 Kwadrans z reczka" _ st. żeromskiego. -
Orkiestry symfonicznej :i:>R p. d. dedykaeJą. l8.58 ~powiedź pro- Transm z Teatru Nal'odowego 
K. Stryi z udział0m K. Ja.nasa -- g_ramu ,,Popołudnie z młodoś- w wa~zawie 
skrzypce . 13.28 Koncert rozrywk. cią". 19.~ „Z księgarskiej lady". • 
i3.45 Polskie mei. lud. 14.00 Ra- l9.1-0 Umwersytet Rad. „Nau.kow --------------­
diowa piosenka miesiąca. 14.:;o cy - rolni.kom". 19.30 Muz. roa:· •w••••••••••••••I! 
Muz. rozrywk. 15.00 Dla dzied rY?"kowa. 20.00 Dzi·erunik. 20.2611 
słuch. pt. „czarodziejska wyspa ~rad. s!'°rt. 20.30 Wieczór Ułera'! 
Ao tea". 16.02 „Nasze ZOO" - rep o-muz?czny. 23.00 Il wyd, dzien 
16.30 Koncert chopmowslc.l. l,,DG mka. 2··10 W'iad. sport. 23.15 Mu 
Wiatl. 17.05 Felieton na tematy ~yka tan. 24.00 Wiad. Od godz . 
międzynarod. 17.15 Gra kwintet g.łD5;-~·55 program nocny z Roz­
H. Silvera . 17.3<l „Podwieczorc-k osm PR W Gdańsku. 2.55 W.iad. 
pr_zy n; ikro f~·nie" nr 197. 19.00 Re PROGRAM II 
w1a pios ene k 19.3-0 .,Ballada o 8 30 I 
jało.wc:.i" _ słuch. 20.30 (Ł) Kon- k · Wlad. 8.35 Koncert rozryw 
"ert. 21.00 oziennik. 21.22 Muz. v?:.J" 9·f> „yv Jezioranach". 10.oD 
ta.n. 22.DO ogólnopolskie w~d. Tem 't ik <l.0.5 .K.oncert popula.rny. 
<port. i WY!ti.ki Toto-Lotka. 22.20 Pa a Y. Wa basmowa w m~ 10.SO 
(Ł) Lokalne wia:d. sport. 22.30 " n ~Odyjowski" - odc. 
Niedzielne wieczor:> muzyczne. pow. H •. Stenikiewicza. Il.Ul Pora 
23.30 Melodie na dobranoc. 23.50 'f! P'rakty=e dla kobiet. 11 • .20 
Wjadomości. 12 

':cert estradowy muz. radz. 
P ·,_,_Z k.raju i ze świata. 12.25 

TELEWIZJA o"'"'a muz. lud. w wyk. ze.<>p. 

Dnia 22 lipca 1966 r. zmarła 
po cieżldch cierpienia.eh naJ­
ukoohańsza Ma.tka. i Zona 

S.tP. 

Jadw~a Kopczyńska 
z dornu Ke<btd:a 

W dniu 25 bm. (poniedzia­
łek) o godz. 16.00 w kaplicv 
cmentarza pa.ra.ffalnego pod 
wezwaniem św. Anny na Za­
rzewie odbędzie sie msza. ża­
łobna. Wyprowa-dzenic zwloit 
na.stl\pi o godz. 16'.30. o czym 
za.wiadantla 

9.40 z cyklu: „ W świecie sztu- lu_d. PR. 12:4-5 „O zd•rowie c.zło 
kl" - repor. z Rygi · pt. „Mu- wieka" - aud. 13.10 (Ł) Wlad. 
zeum . pod niebem". 13.00 ,,Przy- ;.port. lr:J.20 (Ł) Mlodzie(i:. rytmy 
goda t olka Borówki" - film fab. - koncert rozrywk. 13.45 (Ł) RODZINA 
radz. odc. 1 (Po<mań). 1'4.05 "Zy At.Id, dla ws!. 13.55 (Łl Nauka -=~~~~~~~~~~~~~~~ 
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Rozwiązane zostały dalsze czte 
ry zagadki sportowe. Trzeba o­
b:ektywnie stwierdzić, że tego­
roczne mistrzostwa, jak rzadk·~ 
które turnieje piłkarskie dosta-r­
czają nam moc niespodzianek. 

W pófinałach, które odbędą się 
25 i 26 bm. spotkają się Anglia -
Portugalia i NRF - ZSRR. 

ZSRR - WĘGRY 2:1 

W Sunderland pil.karze 
poko:i.ali Węgry 2:1 (I :O). 

Bramki dla zwycięzców zdo!>y­
li: Szislenko w 5 min. i Porku­
jan w 47 min. Strzelcem jedy­
nej bramki dla zespołu węgie;­
skiego był Bene w S"l min. 

Drużyna radziecka w pierwszej 
połowie była zespołem lepszym 
od swego przeciwnika 1 zasłuży 

--------------; Kto zdobędzie 
tą tul 

mistrza · świata w piłce 
nożnej? 

.Błyskawiczny konkurs 
„Dziennika .Łódzkiego" 
Dziś drukujemy ÓSlllly 

rnpon:. 

Mistrzem zostanie drnżyl'la 

Ili „ • Ili li Ili ' . . . . . . . 
W kem is trzem 

tł • Ił „ • • ' . . . . . . . 
• • • •••• 

I I . . 
Trzecie miejsce zajmie 

li ~ • Ili 
' . . . . tł li li Ili Ili ••••• . . • • 

Kupony nadsylac! nale!y 
do „Dziennika l.ódzki~o", 
ul. Piotrkowska 96, Ul pię­

tro. 

lmie 1 nazwisko glos·uja· 

ce go . . . . 
: : : 

: . : ; 

: : : : : ; I : 

: ; . : .: ; : : 
I o . . I . 

Czytelników, którzy t'l"at­
nie odpowiedzą na pytania, 
czekają liczne i cenne na­
grody. m. in. zegarek ofia­
rowany przez PZPN (Okręg 
Łódzki). 

!a na przewagę co najmniej jed Bramki dla zwycięzców zda­
nej bramki. byli: Euseb10 w 27 min., w 42 

W drugiej połowie sytuacja na min (karny), w 57 min. i 59 min. 
boisku zmieniła się całkowicia. tkamy) oraz Augusto w 79 min. 
Węgrzy zaczęli grać składniej i Bramki dla KRL-D zdobyli: Pak 
uzyskali znaczną przewagę. Seung Zin w l min., Li Dong 

Woon w 22 min. 1 Yang Sung 
ANGLIA - ARGENTYNA l:O Kook W 24 m >n. 

Anglicy byli ogólnymi fawory­
tami. Wygrali jednak dopiero p~ 
ciężkiej walce 1:0 (0 :0) . Strzel­
cem zwycięskiej bramki by! 
Hurst w 77 min. 

NRF - URUGWA.J 4:0 

Spotkanie rozpoczęło się seinsą 
cyjnie. Już w pierwszej mLnucie 
Koreańczycy po szybkim at,i'ku 
zaskoczyli ;:>ortugalską defensy­
wę i prowadzili 1 :O. Koreańczy 
cy zwinni i szybcy rozbijaU 
wszystkie ataki portugalskie sa­
mi przechodząc do ofensywy. 
Kiedy w 22 i 24 min. zespó! Drużyna NRF w .meczu z Uru- KRL-D zdo·byl dalsze bram'<i 

gwajem odnalazła formę z pierw wszystkim wydawało się już, te 
szego swego pojedyn.ku na tego- zespół PortugaliJ został znokauto-
rocznych mistrzostwach świata. wany. -

Niemcy na boisku w Sheffield Innego zdania by! jednak naj 
zdecydowanie pokonali Urugwaj lepszy piłkarz · portuga lski, czar-
4:0 (1:0). Bramki zdobyli: Haller noskóry Eusebio. w 27 minuc!<? 
w 9 i 83 min. oraz Beckenbauer zdecydował się samotnie na atak. 
w 70 min. I Seeler w 76 min. kapitalnie wymanewrował Ko-
D~użyna r.iemiecka grata spo- reańczyków, zmuszając i.eh bram 

kojnie od pierwszych minut czu karza do kapitulacji. 
jąc .respekt dla ,umiejących prze Prowadząc 3:1 Koreańczycy 
pcowatlzać zaskaKujące akcje o- szczegól01ą uwagę zwracali na 
fensywne Urugwajczyków. grę w ohrcmie. Przede wszyst­
. Po przerwie Niemcy zmie.niU kim pieczołowicie opiekowali się 
nieco taktykę gry. Wprawdzie Eusebio. Gdy jednak w 4l min. 
n~dal stosowali system wzmoc~ Torres znalazł się w świetnej 
mon.ej defensywy ale zacz;,t. sytuacji strzeleckiej obrońca ko 
;>rzeprov.;adzać coraz skuteczmej reański Oha Yoon Kyung zatt7.Y 
sze a.kc,e ofens.ywne. P.oczątko- mal go rękoma. Sędzia podykto 
wo, me prz~osily one im suk- wał rzHt karny, z którego Euse 
cesov.;; Speł:iiający r.olę „wym1a bio zdobył drugą hramkę. 
tacza w urugwaj skiej druzyntel Po orzerwie Eusehio ~ut od 
Tr~_che. zawsze zdołał pi:zeszko- pierwszej mmuty dosłown ie „sza 
dzic Niemcom . w oddanm Sk_'.1- lal" na hoisku. zawodnik ten 
leczne~o strzału . Sytuacia zmi<!- świetnie dawał sobie radę z Ko 
n1!a się jednak od 70 mtn. Urug reańczykami, którzy dla jego ko 
wajczykom jak ~dyby zabrakb legów byli zaporą nie do prze­
~it Inter~encje ich były spóź- bycia; Nic też dziwnego. że strze 
n_1one. ~iemcy ~u.waz:ru to, Iii dwie da.lsze bramki. Wynik 
w~mocn_ll1. ;empo t w. ci::igu 13 ustalił Augusto, który przy koń­
~11nut sw1e:n y Mazurkiewi".2 mu cu meczu wykazał swoje duże 
siał ~-krotnie wyjmować piłkę z umiejętmości. 
s1atk1. 

PORTUGALIA - KRL-D 5:3 
Na stadionie w Liverpool o 

mało nie doszło do wielkiej sen­
~acji w meczu Portugalia -
KRL-D. 

Ostatecznie jednak po ciężkiej 
walce zwyciężyli Portugalczycy 
5!3 (2:3), 

• oąow k 
medalistą 

W Wiesbaden" . zakończyły się 
mistrzostwa świa·ta w strzelec­
twie sportowym. 

w ostatnim dniu wyłoniono m! 
strzów w strzelaniu do rzutków 
„skeet" oraż w strzelaniu z ka­
rabinu woj,kowego. 

w pierwszej z tych konku.rein­
cji duży sukces odniósł Polak, 

I Artur Rogowski, zdobywając brą 
zowy medal. 

Teraz interesuje nas wi­
na oskarżonego a nie piłkar• 
skie mistrzostwa świata. Pro­
szę w tej chwili wyłączyć 
ten tranzystor! 

Polki w finale mistrzostw Europy· 

Dziś ostatni kupon 
Dziś drukujemy osta;tnl kupon 

kon.km"su „Dziennika L6dzk;,._ 
go" polegający na odgadnjęci:.i 
wyników mistrzostw świata. 

Wczoraj wpłynęła jeszcze jedna 
nagroda. Ofiarodawcą jest Miej­
ski Handel Detaliczny Artykuła­
mi Perfumeryj.no-Drogeryjnymi 
i Użytku Kulturalnego. Tak 
więc głowna nagrodą jest zega­
rek, a drugą piłka nożna. 

Jutro półfinały 
otwa rcie kopert nastą.pi :i sierp 

nia br. 

Rekord świnin 
Na zawodach pływackich w 

miejscowości Los Altos w USA 
pływaczka tego kraju 14-letnia 
Lynn Vidali usta,nowiła rekord 
świata na dystansie 200 m zm!en. 
kobiet - 2.29,0. 

* • • 
W międzynarodowych zawodach 

pływackich we francuskiej miejs 
cowości Bezlers reprezentantka 
Południowej Afryki, Fairlie u­
stano,•1iła nowy rekord świata na 
dystansie 100 m grzebiet. osiąga­
jąc l.<Y7,4. 

'"~""""'"'""'"" ......... """'""~ 
W meczu towarzyskim Ruch 

zremisował ' z Ferencvaxos (Bu 
dapeszt) 1 :1. 

Wczoraj odbyła się trzecia 
runda turnieju g1:y w badminto­
na. Dziś ro:zegral!la zostanie 
czwa.rta runda, a w p0<nledzia­
łek o godz. 16 na kortach przy 
ul. Mickiewicza 16 odbędą sie 
dwa oó!finały. 

Eliminacje odbywają się w na­
stępuj4cych osro<lkach wypoczyn 
ku ś-wiątecznego: Tramwajarz 
tZdro,vie-), Anilana, stawy .ian'ł, 
Arturówek, Park f Maja, ośro­
clek wodny Włókniarza, Młynelr. 

Mecze o puchar 
lnterłoło · 
W spotkaniach o pucha'l" 111.­

tertoto Wisła przegrała 1:2 · z 
di-użyną Kaiserslautern (NRF). 

* "' * Piłkarze sosnowieckiego za.głę-
bia odnieśli cen.ny sukces w 
swym ostatnim eliminacyjnym 
meezu Pucharu Intertoto. Wy­
grali oni wyjazdowy mecz z za­
chodnioniemiecką drużyną Kar:s 
ruher SC 1:0 (O :O). 

Puchar Lata 

(Korespondencja własna) powolać do pierwszej drn2;yny 
Mimo porażki na własnym zawodników na pewno uzdo1· 

boisku z Eintracht BrunszwiK nionych, lecz posiadających 
zabnański Górnik zajął pierw Jeszcze wiele braków w wy-
sze miejsce w grupie III Pu- szkoleniu technicznym _ i nie-
charu Lata i zakwalifikował doświadczonych, ta-kich jak; 
się jako pierwsza polska dru- Czub.an i Losza. 
żyna do ćwierćfinałów. Dziś - Właśnie, jak wygląda sy-
czek.a go mecz z dość dobrą tuacja z rezerwami w Gór­
i cenioną w pólnocnej Euro- niku? 
pie drużyną - AIK Sztok- - My jak mało który klub 
holm. Oczywi'ście, gdyby gór- przykladarny wielką wagę <lo 

Radzę pa.ni tet kup!E ta­
ki komplet do badmintona. 
Dzieciaki będą miały rozryw­
kę, a pani doskonały przy­
rząd do odcedzania makaro­
nu I 

filarów zabrzan ;;;; Oślizło. 
- Jaik samopoczucie przed 

mec:zem? 
- Nie.ule, choć jesZC'Ze do­

kucza mi kontuzjn kolana, a 
i z kondycją u mnie też nie 
je&t najlepiej. biczę jednak; 
że obóz w Zawadzkiem po­
zwoli mi nadrobić braki i po­
V.'lrócić do dawnej formy. 

- Serdeczrue dziękujemy pa 
nom za roo:m.owę i życzymy 
awans'll Górnika do fin.am 
Pucharu Lata. 

Marek Kegel 

nicy byli w swej normalnej wychowania własnych zawod­
formie, raczej stawiałbym na ników, organizujemy nawet 
nich jako na zwycięzców. dla naszych juniorów stałe 
Ty1ko, że wlaś11Jie jest ina- turnieje międzynarodowe i 
c-.rej. Już p1er-wsze bowiem muszę stwierdzić, że na brak 
mecze w PuC'ha.rze Lata sy- następców Pola i Oślizly na­
gnalizowały spadek formy za- :rzekać nie możemy. Potrzeba 
brzan, natomiast spotkanie z im tylko jes<cze reprezenta­
Eintrachtem v..-ykazalo, że na· cyjnego ;,szlifu" i zgra!Ilia się Drqgi dzień rajdtt ta·ti:.zańskłe' 
wet z tzw. formą wakacyjną ze s.ta:rszymi kolegami. go obfitował w liq:ne dramaty 

h 
i emocje. ·' .„, · jest u nkh nie najlepiej. Czy - A teraz może troc: ę nie- Trasa liczyła '1l'll l!:m. a zawod 

Więc zabrzański Górnik ma dyskretne pytanie, ale na pe- nicy jechali c:i:ęsto w strugach 
jakiekolwiek szanse w me- wno interesujące kibi>eów pil- deszczu. 
czu z AIK? ki nożnej nie tylko na Sh- Pechowo zaczęli ~ lk!eny_. 

Aby. odpowiedzieć na to py- sku: - Jak pan ocenia szan- Szwedzi. Ich zawodnik z zespołtl 
tanie postanowiliśmy wybrać se Górnika w meczu z AIK narodowego ..Andersse:n nie mógł nawet wystartować gdyż zeop6Ul się do Zabrza i porozmawia~ Sżtokholm ? mu się silni·k motocykla. Później 
tam na miejscu z kierowni- - Jestem jak najlepsz~j drugi z jego kolegów, Haglund 
kiem sekcji piłki nożnej te~o myśli. Nadziei dodaje rm zatarł silnik maszyny i zespół 
klubu dyr. Franciszkiem fakt, że zawodnicy k0<11tuzjo- najlep;;z:i:ch stylistów 24 raj~ 
Gładychem. wani wracają powoli do for- tatrz.~nskiego odpa<lł z ,ko;n~ . . . . re<ncJt. Ten sam los podzielił ze-- Panie dyrektorze, jakie - my. Powiem w1ęce1 -;- . w:ra~ spół narodowy Polski. Po str~ 
według pana są główne przy- cają do bardzo wysokieJ, teJ I cie w pierwszym eta.ple Jaku-' 

Na kopercie dopisek• 
czyny spadku formy zawod- sprzed kilku lat, formy, kie- bowskiego, w sobotę defekt wy• Drugie zwycięstwo odniosła re Po dwóc·h dniach prowadzą ników Górnika? dy to Górnik uchodził za jed- eliminował Weltera . . prezentacja Polski Juniorek, n.a PoLki _ 2 pkt. przed Rumunią I _ Uważam. że przede wszy- ną z najlepszych druży1!1 arna- Wyniki . i.n.dywi<lua•lne po dwóch odbywających się w Budapesz- · t · · +~ k" h E · etapach· Ostateczny termin cie I mistrzostwach Europy w Holan.dią - po 1 pkt. I Austrią st.kim kontuzje. Kon uziowarn ...._irs ic w ur~p1e. 1) Oeberg (Szwecja) ~/IS pkt., 

Konkurs sport.owy. 

siatkówce. Polki pokonały silny o pkt. Do finału wchodzą po są : Oślizło, Pol. Lubański, Podczas na.sze1 rozmowy z 2) Piecza.ra (Polska) 0/21, 3) M-.i łania kuponów minie zespól Rumunii 3:1 . (9:15, 15:'.0, dwie piel'wsze drużyny z kaM"j Kowalski i Flareński. I dla- dyr .• ~ladychem był ob~ny siat (Polska) 0(22, 4) Valek (CSRS) ca. 15:5, 15:11 i zapewniły już sobie grupy. tego wlaśnie byliśmy zmusze- r 6wrnez nasz reprezentacy3ny C/25. 5) Kopie! ~olska) O(Zl, 6' -------------- awans do finału. ni w ostatnich spotkaniach obrońca i jeden z głównych Panarari (Włochy) 0/28 pkt. 
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nie mam J.i tym 
nic wspólnego 

STRESZCZENIE 

nr Paweł Wunderwald „potYczył" . sobie wY· 
pcha.ny pieniędzmi portfel ofiary wypadku 
(przechodnia zabił młotek, k-tóry spadł z da• 
chu), Tymczasem po!i a podejrzewa mord ra­
bunkowy. Przerażony wunderwa!d pozbyWa się· 
portfelu: wrzuca go do skrzynki pocztowej. 
Ponieważ jednak nieopatrznie zawinął go w 
papier ze swym adresem, nie podejrzewający 
niczego urzędnicy pocztY postąnawiają mu 
portfel odesłać. Tymczasem wunderwald -
który jest bezrobotny ' mieszka w namiocie 
nad rzeką - zaprosił do siebie młodą tl ład­
ną) dziewczynę opalającą się na pobliskim fa· 
!ochronie. Właśnie tocz"'. się międzY nimi roz• 
mowa. 

- Podobnie wyraziła się o mnie policja. 
tylko jeszcze dosadniej. 

- Ale teraz, prawda, nie mieszka pan ju:! · 
na ulicy? 

- Nie! To jest przecież zabronione. A po­
tem !roQtkałem Egona w urzędzie zatrudnie­
nia. On też mieszka tu nad wodą. Dorndził 
mi, żebym postawił meble tutaj na brzegu, 

bo tędy nie przechodzi policja. 
- I rzeczywiście tu nie dociera? 
- Jeżdżą czasem konno przez zarośla. 
- Ol Na koniach? Dlaczego? 
- Nie wiem. Przypuszczam, że muszą. 
- I rul.c nie mówią? 
- Nie. Tylko przejeżdżają. 
- I tu już pan teraz pozostanie? 
- Skąd! Co tyd7jeń przesuwam się o dwa 

1 pół metra, gdyż ziemi:a staje się brudna; 
a zamiatać nie można. Chwileczkę! 
Paweł nasłuchuje, ponieważ za namiotem 

trzasltają gałęzie i ktoś człapie po piasku. 
Paweł wychod:z:!.. Przed zaroślami stoi li· 

stonosz. 
- Czy to pan jest Paweł Wunderwald? -

pyta i ściera sobie pot z czobł. 
- Słowo daję! - zapewnia Paweł. - Ale 

nie wiedziałem, że przynależę do jakiego.~ 
urzędu 'pocztowego. Przecież normalnie zo.. 
stawia pan wszystko pod „Złotą Kotwicą". 

- Tym razem musi pan coś pokwitować -
mruczy listonosz i wręcza Pawłowi płaską 
paczuszkę, bardzo starannie opakowaną, i do 
tego żółtą kartkę, i żółty kopiowy . ołówek. 
Paweł rue wie co, ale kwituje. I współ· 

czuje llstonoszowi, który taki kawal musiał 
iść w upal poza zasięg swego rejonu. 

- Może kieliszeczek? - pyta, aby zrobić 
mu przyjemność. 

- Bardzo chętnie! - i twarz listonosza sta­
'e się miła. 

- Szkoda, że nie mam - mówi Paweł. I 
czerwienieje patrząc za listonoszem przedzie­
rającym się przez zarośla, choć tak chętnie 
by sobie od począł. 

Na paczce jest dużo pięczęci i !tie znany 
Pawłowi charakter pisma. Ponieważ nie może 
znaleźć scy7.0I7ka, wchodza do namiotu, za· 

pala zapałkę, nadpala sznurek i rozpakowu­
je przesył.kę. 

To jest ten pbrtfel! 
Wciąż jeszcze ze złotym tłoczeniem i mo-

nogramem F. K. 
- Krokodylowa skóra! ·- mówi dz!ewczyna. 
Paweł śpieszrue owija portfel papierem. 
- żadna tam krokodylowa skóra! - mówi. 
- Właśnie, że ·krokodylowa! - upiera się 

dziewczyna. - I monogram jest także, F. K.! 
Co się z panem ·nagle stało? 
Pawłowi nic się nie stalo, i nie chce, żeby 

mu się stało. Zmienia \vięc taktykę. 
- Krokodylowa skóra? - udaje, że o ni· 

czym nie wie i odwija portfel. - Rzeczywiś· 
cie! Z krokodylowej skóry. Chciałbym wie­
dzieć, kto mi to przyslal! - I wciska opa­
kowande do kieszeni kąpielowego płaszcza. 

Dziewczyna bierze 1mu portfel z ręki, 
- Pełen pieniędzy! 
- Komiczne, co? - mówi Paweł. - Chciał-

bym naprawdę wiedzieć ... 
- Mój Boże! - dziewczyna kładzie na stole 

banknot po banknocie i liczy. Paweł liczy 
również. nawet głośno. 

- Komiczne. co? - powtarza. 
A dzi.ewczyna odnajduje jeszcze jakąś bocz 

ną przegrodę i · wyciąga z niej dowód osobi· 
sty z fotografią starszego oona. 

„On już nie żyje" - myśli Paweł. - ,;A 
tak właśnle wyglądał". 

Potem znajduje się jeszcze bilet teatml­
ny, dwa numerki z szatni jakiegoś podejrzane 

"go lokalu i fotografia nagiej dziewczyny w 
pokoju hotelowym. Głowa dziewC'zyny jest 
wycięta, pod dziurę w fotografii zaś pod­
klejona podobizna jakiejś innej ·dziewczyny. 

- że też panu coś podobnego przysyłają! 
I co my teraz zrobimy z tymi pieniędzmi? 

- Jak to my? - dziwi się Paweł. 
- Na to konto moglibyśmy wypić butelkę 

szampana. Albo innego wina - poprawia się 
skromnie. 

- Mam jeszcze trochę herbaty - mówi Pa-
weł. 

- Nie cieszy się pan wcale? 
- No, jakby tu powiedzieć.:. 
2785 ·marek znów powróciło do niego. Ale 

te pieniądze nie mogą przy nim zostać! 
- Pan jest chyba smutny, - mówi dziew­

czyna. - Ale umrzeć musimy kiedyś wszyscy. 
- Tak - zgadza się Paweł i r;pogtąda na 

nią z niechęcią. 
- Powinien pan· n~ć fałobę. Ma pan c0\4 

czarnego? Przyszyję panu. 
- Ja? Dlaczego? Przecież ode byłem z nim 

spokrewniony, 
On.a myśli, że to spadek i o niczym nie 

wie. Paweł oddycha z ulgą. 
- Nie, to nie spadek. W ogóle nie wiem, 

11kad to pochodzi. Wcale do mnie nie należY 
i odeślę to z powrotem. 

- Dokąd? - dziewczyna się uśmiecha. 
Paweł nie odpowiada. Bierze jej portfel 

z rąk i kładzie na stole. 
- Tak... - mówi, żeby tylko ooś powie­

dzieć. 
- z pa.na to teź'! 
- No cóż.. - mówi Paweł łagodnie. Nie 

chce sprzeciwiać się dziewczynie, która może 
jeszcze dzisiaj przeczyta ten af:iS'z. - Taki jut 
'estem ..• 

- .... straszliwie skąpy - dopowiada dziew­
czyna. - Ale ja lubię takich mężczyzn .. gdyt 
są poważni. Wolę skąpych riiż tych, którzY 
łatwo rzucają pieniędzmi i żądają za nie 
wszystkiego. a później nie zjawiają się wię~ 
ce.i. bo żałują poniewczasie. 

(9) Dalszy ciąg nastąpi 
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